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CENA NUMERU 
20 gr. 


P RERUMERATA: 
Miesięcznie we 
twowie4 zł50gr. 
adostawą do do- 
mu I w całe] 
Polsce z przesył- 
ką pocztową 4 al 
50 gr., zagranicą 
miesięcznie 6 


0 gr. 
Dla urzędników 
Państw. i fau- 
tzycieli miesię- 
cznie 3 zł. BOgr. 


Lwów, Środa ©. Października 1926 r. 


Organ demokratycznej inteligencji 
Wydawca: Nowa Polska Spółka Wydawnicza, Sp. z ogr. odp. 
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ai. Ossolińskich 1 3 
Telefon redakcji 

19 


w nocy 29-19. 
Tel. adm. 32-19. 
Adres dla tele- 
Ed Kurjat 

wowski, Lwów. 
Rękopisów me 

zwTaca Się. 
Redakter naczelny 
przyjmuje: 
1-2 w pomdnie. 

P. K. O. Ne 


153.215. 


Majlenszą herbatę poleca F-a „ZAKOPANE“ Moor k Stachowicz, Lwów, Akademicka 24 — Sapiehy 25 


w Kawiarni De la Paix 


w nowo otwartym wytwornym barze 


wspaniała orkiestra Jazzbandowa przygrywać będzie do tańców 
prowadzonych przez znakomitą pare taneczną 


Duet Renard 


z wiedeńskiego pawilonu (Trocadero). 
oa E BEC 


Zastraszający wzrost drożyzny. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


POBYT WYBITNYCH POLITY- 
KÓW WE WIEDNIU. 


Wiedeii. (Tel. wł.) 


Z okazii otwarcia |-go kongresu 
„Panęuropy” 1 „Środkowo-etropej- 
skiego Zgromadzenia  (iospodarcze- 
go“, przebywają obconie we Wiedniu 
wybitni mężowie siamu, uczeni, ar- 
tvści i dziennikarze z całej Europy. 
Liga Narodów, iest na obu kongre. 
sach oficialnie zastąpioną. 


fm 


2925 


żekoszty utrzymagia w Warszawię| porównaniu do okresu od dnia 16 do 
w okresie Od 16 do 30 września w|31 sierpnia wzrosły o 3.39 prc. 


Warszawa. 4. 10. Komisja do ba-! 
dania zmian kosztów utrzymania na | 
posiedzeniu w dniu 2 bm. ustaljła, 


Nowy gabinet objął urzędowanie. 


(Telefonem od nasze ge korespondenta), 


Warszawa, 4 października. 

W ciągu dnia dzisiejszego nowo- 
Wianowami iministnowie przejmowali 
urzędowawie z rąk swych poprzedni- 
ków. P. wicepremier Bartel, będący 
ćwmocześnie kierownikiem minister- 
stwa wyznań i oświecenia publicz- 
tego, z powodu nieobecności w War 
Szawie. agend swego resortu dotych 
czas rie objął. Dotychczas nie 
Przesął urzędowania również p. min. 


| robót publicznych Moraczewski. 


ZIMA NA PODHALU. 
Nowy Targ, 4. 10. (AW.) Onegdai 
szej nocy Babia Góra, Pilsko i wierz- 
choik; okolicznych gór zostały po- 
kryte śniegiem grubości około 39 


Następca, min, Sławoja-Składkow- | centymetrów. 


skiego na stanowisku komisarza rzą- 
du ma m. stol. Wamrszawę, został p. 
Jaroszewicz, który fumkcję tę przej- 
Ściowo już pełnił. — Ustępujący mia. 
Młodzianowski mianowany zostanie 
w najbiiższym czasie wojewoda bia- 
łosiockim na miejsce p. Rembow- 
skiego, który obejmie województwo 
tatnopolskie, 


=s 


WZROST DROŻYZNY 
W WIEDNIU. 


Wiedeń. (Tel. wł). 
Z dniem 4 b. m. ceny w restaura- 
ciach więdeńskich podwyższone zo- 
stały o 12 procent. Jako powód po- 
dają wzrost płac personelu 


Rewolucja w Hiszpanji? 


Paryż. 4. 10. (PAT). 
w Łondynie i Paryżu krążyły dzi- 
siaj popołudniu pogłoski o wybuchu 
rewolucji w Hiszpani, O godzinie 


Sprawa nominacji 


Na gieldzie | 16.30 Agencja FHawasa miała pota- 


czenie z Madrytem, skąd prowadzo- 
no rozmowę telefoniczną z St. Se- 
—o 


min. Zaleskiego. 


(Telefonem od na szego korespondenta). 


Warszawa, 4 października 

Min. spr. zagram. p. Zaleski złożył 
wczoraj p. prezesowi Rady mini- 
strów Marszałkowi Pilsudskiemu w 
Sulejówku sprawozdanie ze swej 
Podróży do Genewy i Paryża. Po- 
Tuszona była również sprawa tra. 
ktatu sowiecko - litewskiego. Dal- 
Szy ciąg konferencji w tej sprawie 


odbył się dziś późnym wieczorem. 

Kołach politycznych wyrażają 
mniemanie, że min, Zaleski utrzyma 
się na swem Stanowisku. Nominacji 
p. Zaleskiego oczekiwać należy nie- 
zwłocznie po POwrocie p. wiceprem. 
Bartla do Warszawy. t. į. dziś póź- 
nvm wieczorem lub jutro rano. 


= 10 DI 


Wiedeń demonstruja za rewizją 


Wiedeń, 4. 10. (AW). Odbyła się 
łu wielka manilestacja przeciwko 
traktatowi pokojowemu w Wersalu. 
'Wzięli w niej udzjał członkowie or- 
sanizącyj niemieckich studentów, 


traktatu wersalskiego. 


kombatanci wojenni z 
Uchwalono 


kolejarzy i 
muzyka i sztandarami. 
rezolucię 


czenia Austrii dg Niemiec, 


bastian. gdzie przebywa obecnie 
król. Korespondenci nie mieli żad- 


nych wiadomości o rozruchach. 
gg 


Jakie wykształcenie prawnicze 
ma minister sprawiedliwości, 
(Telefonem od naszego korespond.) 


Warszawa, 4 października. 

W związku z mianowaniem p. 
Meysztowicza ministrem sprawiedili- 
wości, pejawiły się w opinji publicz- 
nej zastrzeżenia, iż nowy minister 
nie posiada wiedzy prawniczej. 

W odpowiedzi na tem zarzut kota 
rządowe wyjaśniają, że p. Meyszto- 
wicz ukończył instytut „prawowie- 
dów“ (znawców prawa) w Petens- 
burgu. Był to wyższy zakład nauko- 
wy, w którvir synowie arystokragfi 
i wyższej biurokracji rosyfskiej po 
ukończe! in szkoły śwedmiej odbywa- 
li trzejetni kurs nauki prawa ze 
szczególnetn uwzględnieniem zagad- 


domagającą się rewizji) nień administracji państwowej, 
traktatu wersalskiego oraz przyłą- 
U 


—— 


NOWY POSEŁ JUGOSŁOWIAŃ- 
SKI W WARSZAWIE. 
Warszawa. 4. 10. (PAT). Dziś 4 b. 
m., przybył do Warszawy nowomia- 
newamy poseł królestwa SHS p. Riu- 
ba Nesicz. Na dworcu powitali po- 
sła przedstawiciele poselstwa jugo- 
siowiańskiego. a w imieniu minist. 
spr. zagran. dr. Jan Fryling, kierow- 
nik referatu środkowo - europEj- 
skiego i bałkańskiego. 
A — 


ZGON BISKUPA CHEŁMIŃSKIE: 


GO. 

Warszawa, 4. 10. (AW.) Biskup 
chełmiński ks. Rosentręter zmarł d. 
4 b. m. w Pelpimie. w wieku, lat 83. 
Śmierć rastępiła na skutek ogólnega 
wycieńczenia. Nagłępeą ks. Rosen- 
tretera a stolicy biskupiej Zostanie 
ks, koadiutor Okoniewski, 

m0 —— 


ŚMIERĆ WICEPREZ. SEJMU 
GDAŃSKIEGO POD KOŁAMI SA- 
MOCHODU. 

Gdywia, 4. 10. (PAT.) Wczoraj o 
gadz. 5 popoł. zdarzył się tu nie- 
szczęśliwy wypadek. Oto samochód 
prywat. przejechał przechodzącego 
ul. Portową wiceprezydenta Seimu 
gdańskiego p. Spletta. Pierwszej po- 
mocy udzielić mu lekarz wojskowy 
w Gdyni, poczem ramnego odwiezio- 
mo tym samym samochodem do 
Wcjhaerowa, gdzie po udzieleniu mu 
saknamertów życie zakoriczył. Szo- 
fera aresztowano, Zastępuiący komi- 
sarza generalnego Rzeczypospolitej 
w Gdańsku p. Zaleski, wystosował 
do prezydjum Sejmu gdańskiego pi- 
smo z wyrazami głębokiego współ- 
czucia z powudu skonu wiceprczyd. 

Spletta. 


Notowania giełdowe. 


Dolar w wolnym obrocie dnia 
4 b m w Warszawie 9.015 zł. — 
we Lwowie 9.01 zł. — w Krakowie 
9.02 zi, 

Urzędowe notowania ziełdy war- 
szawskiej. Dołar tramsakcje 8.98 — 
sprzedaż 9.06 — kupno 8.96. 

N. Jork tnansakcie 9.00 — sprze» 
daż 9.02 — kupno 8.05. 

Terdencja vtrzymana, 

Zurych urzędowy, 
57.00; N. Jork 5.17 348; Londyn 
25.1073: Paryż 14.4625; Wiedeń 
13.0; Praga 15.325; Włochy 39.47; 
Beigja 14.025; Budapeszt 72.45. So- 
fia 3.7375: Holans'a 20% 1/8; Oslo 
113.3375; Kcpenhaga 107.35; Sztok- 
holu 135.525, Hit zpamia 75223, Bu- 
kareszt 2.72%; Berlin 123.225; Bef- 
grad V.145. 

Giełda nowojorska,„ Lordyn 4.55 
7132; Paryż 2.8075; Wiedeń 14.12; 
Praga 29625; Wiochy 3.7675; Bel- 
gia 2.71; Budapeszt 11.12; Swwajca- 
rja 19.32; Fiotandia 40.04; Oslo 21.91; 
Kopsnhau: 26.55: Sztokhoim 26.743 
Fiiszpania 15 15; Bukareszt 0,52: 


Warszawa 


Gabinet przyjaci 


Lwów, 5 października. 


(y.) Miarowany w ub. sobotę przez 
Prezydenta Rzeczypospolitej nowy 
Rząd, z Marszałkiem Piłsudskim ja- 
ko pren:jeren: na czele. jest — od 
przewrotu majowego licząc 4- 
tym Rządem z kolei. Tizem poprze- 
dnim gabiretom przewodniczył p. 
Bartel, iakkciwiek wiadomo, iż „spi. 
ritus movens“ ich dziatania był od 
samego początku Marszałek Piłsud- 
ski, jake zwycięski: twórca przewno- 
tu politycznego, który: stał się dla 
owych Rządów podstawą oparcia. 

Dzisiejsza zmiana na stanowiski 
premiera jest więc niczem innem, fak 
tyiko ulegalizowaniem  faktycziego 
Stanu rzeczy, a wywołaną została 
ora koniecznością wzmocnienia au- 
torytetu Rządu wobec Społeczeń- 
stwą i Seimu, — autorytetu pode- 
wadego bardzo mocno miekonse: 
kwerca i szeregiem paradoksów w 
metodzie politycznego działania. Je- 
żeli icdnak osobiste zaangażowanie 
się Marszałka Piłsudskiego na stano- 
wisku premjera wzmocni nieco nad- 
watlony autorytet Rzadu, to z dru- 
giej strory kryje się w tem pewne 
niębezpieczeństwo na wypadek nie- 
powedzenia rolityki tego gabinetu. 
Wtedy” bowiem przegraną zostałaby 
ostatnia stawka rządzącego dziś o- 
bazu t. j}. osobisty autorytet Pierw- 
szego Marsza!ka Polski, a wraz z 
tm pogrzebane nadzieje i wiara 
wielu miljonów ludzi w lepszą przy- 
szłość oraz moralne i gospładarcze 
odrodzerie Państwra. 

Tembardziej krytycznie należy 
przyirzeć się temu zeszołowi ludzi, 
z którymi Marszałek Piłsudski zwią- 
zał dziś siwe losy. 

Gabiret w stosunku do poprzed. 
niego przedstawia szereg poważ- 
nych różnic, które zdają Sie świas- 
czyć o pewnej zmianie kursu rzado- 
wego. Usunięcie pp. Suikowiskiego 
i Młodziamowskiego wskazuje na 
„chęć szukania kontaktu z Sejmem. 
Jak już okazało się w czasie ostat- 
niego przesilenia, w decydujących 
sferach politycznych _ przeważyłto 
zdarie, iż Sejmu rozwiązywać obe- 
enie nie naieży, — stąd ustępstwo 
poczynione kosztem dwu ministrów, 
którym uchwalono votum nieufności. 
Okazuje się więc, że powołanie i 
dwudużowe istnienie t. zw. „trzecie- 
ciego gabinetu Bartla“ było zupełnie 
niepotrzebnym epizodem, który 
wzmocnił tylko pewność siebie u 
MS imu. 

Zastąpienie min. Mtodzianorvskie- 
gc — gen. Sławoj - Składkowskim, 
podobnym jak jego poprzednik niefa 
chowcem w dziale administracji pań- 
stwowiej, nie zapowiada w tym re- 
somcie nic nowego, tak jak zastąpie- 
nie min. rolnictwa Raczyńskiego bo- 
gatym obszarnikiem poznańskim p. 
Niezabitowskim, zresztą  człowie- 
kiem w Polsce prawie nieznanym. 

Większe zriaczemnie posiada nato- 
miesi zmiana na stanowisku ministra 
skarbu, gdzie p. Klamnena, powolne- 
go wykonawcę poleceń Lewiatana, 
zastąpił nieprzychylnie do tych Sfer 
usposobiony p. Czechowicz, Sensa- 
cię natomiast budzi obecność w ga- 
binecie dwu ludzi o zdawałoby się 
krańcowych rozbieżnościach w prze 
korłaniach. celach i sposobach dzia- 
tania. Sa timi: wybitny członek P. 
P. S. poseł Moraczewski oraz p. 
Meysztowicz, znany augiś nie zbyt 
chiabnie z2 swego arcylcjałnego sta- 
nowiska wcbec rosyiskiej dynasti 
CitskE, dz — dia odmiany — m9- 
narchicia polski z grupy wileńskiej. 


„KURIER LWOWSKI środa, G października 1926. 


Mp. 


I jedna i druga z tych dwu osta- 
tnio przez nas wymienionych nomi- 
nacji, dokoraną została wedle wszel- 
kiego rrawdopodobieństwa, na 950- 
biste życzenie Marszałka Piłsudskie- 
go, i nie pozostaje w żadnym związ- 
ku z poparciem jakiejkolwiek gru- 
py politycznej. Pod tym względem 
komu ikat C. K. W. P. P. S. — od- 
n niec do posła Moraczewskiego — 
nie pozostawia żadnej wątpiiiwaści. 

(Wszystko wskazuje zatem, że no- 
wi ministrowie posiadają osobiste 
zanianię Marszałka Piłsudskiego, 
który przyjmując dziś pełnię odpo- 
wiedzialności za dalszą przyszłość 
EEEE T ROCCO BAW 


Paryż, 4. 10. (PAT.) Prasa przyję- 
ła nader życziiwie wiadomość 2 9b- 
ięciu przez Marsz. Piłsudskiego steru 
rządu. Pisna wyrażają wiare w c- 
netgię Marszałka oraz jego zdolność 
oparowania sytuacji. „Figaro* za-- 
gracza, iż maród irancuski z napre- 
żoną uwaga śledzi rozwój wypad- 
ków politycznych w Polsce, która 
jest tak drogą Francji. 

„Temps“ po streszczeniu w arty- 
kule wstępnym wypadków jakie za- 
szły na terenie wewnetrznej polityki 
Polski po wypadkach majowych za- 
znacza, że najlepszym wynikiem o- 
statniego kryzysu jest wysunięcie 
na pierwszy plan Marszałka Pit- 
sudskiego ‘zniewalające go do ofi- 
cjalnego przyjęcia 


ści za czyny rządu. Jeżeli Mągpzatex 


larszałka Plis! 


EEY 


Prasa francuska o gab 


(iSKieGU 
naszego Państwa, słusznie pragnie 
posiadać zupełną swobodę w dobo- 
rze swych wspópracówników. 
Świadczy o tein i pozostanie w ga- 
binecie p. Bartla, oficialnie w cha- 
rakterze ministra oświaty, nie ofi- 
cialnie zaś w niejasnej roli „wicepre- 
mijëra“. Znając zamiłowanie p, Mar- 
Słzatka do spraw wojskowych, które 
czas iego prawie zupełnie absorbują, 
obawiamy się, iż p. Bartel, pod firma 
Marszaika Piisudskiego, nadal ze- 
chce mącić kadź polityczną — jak to 
czymił dcetąd — swoiemi niekonse- 
kwentnemi i nie przemyślanemi po. 
sunięciami, 


TEDS 


e FYTYWPR A 
Marsz. Piłsudskiego. 


przypuszczać. iż uważał ot za Kko- 
nieczne działanie osobiste albowiem 
bezpośrednie jego wpływy pozwola 
otrzymać od kraju i Sejmu rzeczy, 
których inny kierownik rządu nie 0- 
siągnąthv nigdy w obecnych warm- 
kach. Po stwierdzeniu, że ostatni 
kryzys w Polsce miał charakter czy 
sio wewnętrzny i że nie wywiercą 
tiaimniejszego wpiywu ma politykę 
zazratriczną Polski, która jak zazna- 
cza „Temps“ znacznie się wzmocaika 
w ciągu ostatnich miesżęcy nabiera- 
iac szczególnego zmaczenia przez 
fakt przyznania Polsce miejsca w 
Radzie Ligi Narodów, dziennik wy- 
raġa tradzieję, że naród polski nie 
będzie chciał narażać na niebeznie- 


odpowiedzialno: | czeństwo tyle cennych nabytków je- 


go na terenie międzynarodowym, 


Piłsudski zgodził się przyjaćwa sie- | gdzie zdóbył odpowiednie dia siebie 


bie tę odpowiedzialność, to 


należy | miejsce. 
n) $— 


Serdeczne powitanie Paiski na kongres 


środkowo-europejskim. 


Wiedeń. (Tel. wt.) 

Na otwartym dnia 2 października 
kongresie „(Gospodarczego Zgroma- 
dzenia Europy Środkowej” powitał 
były kamclenz. Seipel w serdecznych 
i wioczystych słowach delegatów 
polskich, mówiąc dosłownie: „w 
dziisiciszem zebraniu bierze udział 
jedra z najważniejszych cześci Eu- 
mopy, która napewno należy do Eu- 
ropy środkowej, mimo, że przed woj. 
ną wiłoczoną była do wschodu. — 


Zwołniona obecnie z jarzraa obcego, 
pmzycdzyni się i w dzisiejszych obra- 
dach mad stworzeniem wolnego ob- 
notu między państwami i ludami w 
zmatnienity sposób. Witamy Polskę 
nietylko jako przyjaciela, ale również 
z punktu widzenia interesów środko- 
wej Europy“. — Uczestnicy kong=e- 
su, między innemi również minister 
niemiecki Gothein, oklaskiwali go- 
rąco tę część mowy Seipla. 


Unieważnienie wyborów do łódzkiej 
Rady miejskiej. 


Senzacyjne orzeczenie Najw. Trybunału adm. 
(Telefonem od na szego korespondenta). 


Warszawa, 4 października. 
Najwyższy Trybunał Administra- 
cyiny po rozpatrzeniu w trzecim ter- 
minie sprawy legalności wyborów 
do rady iniejskie; w Łodzi wydał o- 
rzeczenie, uznając, iż wybory te do- 


konane zostały w sposób nielezalny, 
a tem samem i rada miejska została 
wybrana nieprawidłowo i niepraw- 
nie. Wybory z vrzed lat trzech zo- 
stały unieważnionę, 


—J D-— 
2 prasy ruskiej, 


Skonfiskowane „Dito“ — Nowy dwutygodnik. — Obawa przed 
robotą T. S. L. 


Lwów, 5 października. 

Wezarajsze „Diło”* zostało skonfi- 
Skowane za artykuł „Za cceanem* w 
którym poruszono Sprawę pożyczki 
amerykańskiej dla Polski, oraz prze- 
drukowano z „Rekordu Cądzienne- 
zgo“. organu polskiego w Ditroit, 
wywiad przybyiego do Polski ame- 
rykańskiego reportera z ‘posłem 
Chruckism (ukr.) o położeniu Ukra- 
inców w Polsce. 


W Kołomyji zaczął wychodzić I 
października nowy dwutygodnik 
ruski „Pokuckie Słowo”, czasgpi. 
smo polityczne, kulturalno OŚwia- 
towe i gospodarcze, 


NZ EZ Az 
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WYCIECZKA DZIENNIKARZY 

CZECHOSŁOWACKICH W WAR- 
""SZAWIE. 

Warszawa, 4. 10. (AW) Dziś o 2 
7 rano przyjechała tu wyaieczke 
dziennikarzy czechosłowackich. Go- 
ście zabawią w Warszawie dwa di, 
poczem odjadą do Łodzi i Poznania: 

— 50 —— 


Uroczystości ku czci 
św. Franciszka z Assyżu 


Lwów, 5 października. 

W niedzielę rozpoczęły się uro” 
czystości jubileuszowe ku czci Św. 
Franciszka z Assyżu solenmemi na- 
bożeństwami we wszysikich kó% 
ściołach lwowskich. Główny obchód 
odbył się w kościele 00. Bernardy- 
nów jako zakończenie misji, O godz. 
6.45 rano celebrował ks. arcyb. 
Twardowski Mszę św. i udzielał Ko” 
munji generalnej. Sumę pontyfikat 
ną o godz. 10.350 odprawił ks. arcyćb. 
Hryniewiecki w asystenci ducho- 
wieństwa i kleru, piękne kazanie 
o św. Franciszku w Assyżu wvgiosii 
ks. prof. Tarnawski. 

W Teatrze Wielkim odbyła się 
staraniem Komitetu jubileuszowego 
uroczysta akademia w poludnie W 
obecności przedstawicieli władź 1 
łiumnie zgromadzonej publiczności. 
Program rozpoczęło podniosłe mise- 
wienie ks. Józefa Dziędzieiewicza, 
który scharakteryzował świetlaną 
postać wieikiego Świętego. Prąd: 
kcje artystyczne stały na wysokimi 
poziomie. Złażyły się na nie wysie 
py Chóru Tow. Muzycz. pod bacuia 
dr. A Softysa (Gomótki psalm 77 ! 
Szamatulskiego „Sute Domine are: 
ravi“). Koncert d-moll Tartiniego, 0* 
degrany przez prof. Cetnera i ze“ 
spół kamerainy, oraz żywe obtazy 

rzedstawiające agbteozę Seraimi 
pomyslu art. mal. Bątowskieko, 1 
układu prof. Fiorjatńskiego, ilustro- 
wane recytacjami poetyckiemi 2 
Prologiem poety St. Rossowskieg0. 
Recytacie wyżłosili artyści teatru 

Popołudniu odbyły się ujeszpory 
w kościele OO. Bernardynów, W 
czasie których ks. arcyb, Twardow- 
ski dokonał poświęcenia krzyża m“ 
syjąego i wyziosił kazanie o 20! 
dla św. Franciszka. Wieczoref! 
zwracała uwagę piekna iluminach 
kościoła OO, Bernardynów. 
Wczoraj porołudniu wyruszyła z K0 
ścioła OO. Bernardynów procesja, 7 
którą złączyły się procesje z wszy” 
stkich kościołów lwowskich. Pioda* 
żono ul. Czarnieckiego i Kurkowa 
przed kościół SS. 
gdzię na wolnem powietrzu 
sił kazanje do zgromadzonych 
mów ks. arcyb. Twardowski. 

Następnie ul. Lyczakowską po 
wróciła procesia, której towarzysz 
ły tłumy ludności, przed kości” 
OO. Bernardynów. Tu przemówił 
na zakończenie ks. biskup Fischer, ” 
ks. avcyb. Twardowski udzie!" 
wiernym błogosławieństwa papi? 
skiego. Barwny tłum, przetykań) 
czerwienią chorągwi na tle wspaia” 
lej architektury kościoła, jaśniejąc? 
go symetrycznymi rzędami swiatel: 
jak sznurami pereł — czynił made 
malownicze wrażenie. 

Ffektuwme oświetlenie fasady E0 
ścioła OO. Bernardynów wykona) 
firma inż. Balko, żarówkami mark 
„Cyrkon“. 


- gło 


W artykule p. t. „Pochód pa Ruś”: 


omawia „Dito“ działalność Tow. 


Szkoły Ludowej į wzywa do przes: 
ciwstawienia sie Polonizacyjnej ro- 
bocie tei instytucji na kresach, | 


RAA AE BB 
zyssriułe sig dn Ligt Obron 
Pow.atrzyej Państwa. 


doj pa | 


t 


Pod znaklem czasu. 


O TANIĄ KSIĄŻKĘ, 
Lwów, 5 października. 

Księgarnia Towarzystwa  Nauko- 
wego im. Szewczenki ogłasza na 
baźdzjęrnik „miesiac książki  ukra- 
ińskiej”, w którym obowiązują zni- 
żone cemy księgarskie. Katalog 
książek, objętych tą zniżką, obei- 
muie bogaty zbiór dzie! naukowych 
i belętrystycznych, ukraińskich il 
obcych. grzeważuie wvbitniejszych | 
autorów. 

Nasuwa się myśl, że i nasi ks ięga- | 
rze urządzili przed ‘kilku miesiącami. 
taka zniźkowa sprzedaż — jednakiże 
publiczność niewiele mogla na tem 
"korzystać, Przedewszystkiem o- 
kres ten trwał tylko tydzień, zatem. 
liczba osób, które właśnie w tym 
czasie były w stanie kupić książkę, 
niusjała być bardzo niewielka, zwła- 
sacza, że publiczność nasza zbyt pó- 
ij się zwykle we wszystkiem o- 

Hisntuje: a jeszoze później decyduje. 
Frzytem nie przystosobiono  żad- 
nych katalogów dzieł, obiętyci zn} 
żonemi cenami, które odnosiły się 
Mzeważnie do wydawnictw daw- 
iiejszych i mniej wartościowych. 

Wobec beznadziejnego zapomnie- 
tja, w iakiem tkwią książki na pół- 
kach księgarskich, wartoby znów 
urządzić jakiś tani tydzień, czy 
miesiąc, ale w taki sposób.  alżeby 
nicryłko  księgarze, ale i publicz- 
ność odniosła z uięgo jakąś a n 

m). 
Gee © 1 aad 


KONCERN NAFTOWY „DĄBRO- 
WA“ PRZESZEDŁ NA WŁASNOŚĆ 
GRUPY SCHNEIDER-CREUZOT. 

Wiedeń. (Tel. w). 

W tutejszych i berlińskich kołach 
finansowych potwiendza się wiadoó- 
nść, że znany Komcern naftowy 
„D4trowa" przeszedł na własność 
grupy Schneider - Crenzot. W ten 
Sposćt połączy się „Dabrowa“ z 
„Premierem i „Małopolską S-ką 
Naftowa“ i rozporządzać będzie pro- 
dukcja repy ponad 1.500 wagonów 
miesięcznie. Giełda tutcisza zarea- 
Sowała na tę wiadomość wzrostem 
kursy akcji „Karpat“. 


Popierajcie cele Towarzystwa 
Szkoły Ludowej. 


Uiejnar Ka SRA ce TERS 
„Sztuki piękne“. 


(Redakcia: Kraków, Akademja 
sziuk pięknych). 


Lwów, 5 października. 
czasie ogólnego deiefyznu, 
braku zaufania wie własme siły, nie- 
Wiary w każde poczynanie —- w okre 
Się przerażającego już zamiku po- 
Tzeby książki polskiej. którą spy- 
Chają z handlu bmuikowe piśmidła i 
lziobrzyditwisze księgamniiane „gno- 
Szćówki* — w chwili upadku po- 
trzeby piękna i kompletnej atrofii 
Gdczeywania radości artystycznej, co 
W sumie daje ponury obraz. kultury 
śzerszych mas, zdawałoby się, że 
Uorywanie się na wydawanie Tze- 
owego, pięknego i bogatego mie- 
juęcznika, poświęcomego plastyce, 
Est prawie nie do pomyślenia. 
8 pismo takie, popierać musi 
Me tylka nędzarz - literat, biedońla- 
Waanz, Łazarz skończony rzeźbiarz 
Polski i jeszcze kilkudziesięciu fam 
kichś szczątkowych miłośników | 


, ale co najmniej kilkaset in- i rocki povratili utrzymać pismo, ile w! artykuły  pierwszorzędnyjch 


| SEE 


Lwów, 5 października. 
Kiedy się Bogu podobalo 
Jana Kasprowicza, pracą niezmier- 
ną bardzo utrudzonego, do 
powołać, kiedy pocta najwiekszy 
w swej epoce odszedł aby rozpo- 
cząć żywot nowy, nierówrie wspa- 
tialszy, w nieśmiertelnem trwaniu 
dzięta swotego — my ze wszystkich 
krańców Polski przy trumnie Jego 
zebrani, potęgą twórczego żywota 
Jego i pracy serca Jego na duchu 
podniesieni, postanowiliśmy uprosić 
Naród cały, aby zapamiętać raczył: 
Że Jan Kasprowcz, syn ziemi, z 
bolesnego jej trudu urodzony, życie 
Swcje cale przeczyste i bez skazy 
Ojczyźnie poświęci, w  żariiwej 
wierze w jci zmartwychwstanie, 
kładł jej fundamenty z granitowego 
swojego sława, że porywem wspa- 
ułełego ducha, W przeczystego 
serca i potęga geniuszu, poezję 
polską Taai wichrem i taką mo- 
cą. iż ją wywiódł na wyżyny, gdzie 
grumiczy Stwórca i natura i dał 
Naroljowi takie hymny, że do naj- 
wspanialszych poezji Świata poli- 
czone być mogą i taką pełną sera- 
icjkiej prostoty i aniłości „Księgę 
ubcgich*, że me dla zaszczytów trud 
swój pełnił, lecz pokomie i rado- 
Śnie r tak niezmordowanie, iż Śmierć 
dotłero pióro Mu z ręki wyjęta. 
Niech  się-wiec stanie wszystkim 
wiadomo, że Uinerl jeden z majwię- 
kszych w Narodzie i że należy: 
wszystko uczymić, aby pamięć o 
tej duszy promienistej na wieki za 
chować. Wszakże nigdy on dla się- 
bie u:czego nie żądał. Wszakże du- 
szę utrudził i serce swoje spalił, 
aby Sobą nakarmić poezję. A to w 
nagrodę za to wszystko w wierszu 
pokornym i w swoim testamencie 
prosił o jedno: aby go położono w 
«robie w obliczu Tatr nad górskim 
potokiem, koło biednego domku, w 
którym najcudowniejsze swoje ma- 
pisał wiersze. Uczyńmy wszystko, 


nyich czytelników,  wpłacaiący(ch 
prenumeratę. Koszt pnzecież wy- 
damwmietwa tego rodzaju jest olbrzy- 
mi, icli stać ma omo ma odpowie- 
dnim poziomie. Jeśli „nie idzie“ na- 
wiet średnio tania książka. jeśli 0- 
braży i tzeźby na naszych wysta- 
wach nudza sie stromońnie i wracają 
nie zakupione do pracowni. co do- 
piero mówić o wykwintnem wyda- 
wnictkie, za które mmiej !ub wiecej 
regularnie stale ma się płacić. W 0- 
becnej.  ultradermokratycznej nod 
względem umnysłowości Polsce, 90- 
pieranie tego rodzaju luksusu? Koi- 
my: A ta reszta, którafby tego chcia- 
ła, mie nra sobie przecież za co ku- 
pić tutów! 

A iednak!., Znalazło się kilku ry- 
nykartów, którzy imaczej widocznie 
myśleli, i nie cofając się przed wiel- 
kimi zapewne trudnościami, założyli 
piękny pod względem graficznym. 
i bogaty pod wizględem treści miec- 
sięłczriik „Sztuki Piękne“, który wła- 
Śnie ukończy! dwuletni swój okres 
wydawniczy i obecnie rozpoczyna 
trzeci. 

Jakim cudem dr. Treter i prof. Ja- 


„KURIER LWOWSKI” 


Zakład ixraxviecixi 


J.: HORACZUKA 


Hetmańska 3, 


Przyjmuje wszelkie roboty w zakres krawi:t 
solidne wykończenie po przystępnych cenach. 
FERRE ETAT OBEJ 


Onorate altissimo goeta! 


ducha | 


siebie | 


| camy się do Narodu calego o Pomoc, 


| 
| 


środa, © paździerwika 1926. 


«wa wchodzące 


IZ 


aby spełnić ty prośbę wzruszającą i 


tak bardzo rzewną. 

Trzeba jednak, aby ten dom za- 
chować, aby w pobliżu tego grobu 
zawsze byk ci, których miłował, a- 
ty Ten, co całem sercem wierzył 
w duchów wieczne obcowanie, miał 
dokoła radosnych przyjaciół, braci 
swoich poetów, którzy tak jag on 
wiernie poezji polskiej służyć mają. 
Przeto my, krórzyśmy znali jego 
tesknoty i jego najgorętszę prag- 
menta, aby me odmówiono jego 
prośbie, tai bardzo pokoniej, zwra- 


abyśmy ją radośnie wypełnić mogl 
i aby ten zrób pa Harendzie świecił 
pok cłeniom przyszłym wspanialszy, 
niż najwspanialsze marmury. Posta- 
nowiliśmy prosić wszystkich, któ- 
rym droga jest pamięć tego albrzy- 
ma poezji, aby w szlachetnym po- 
tywie serc pomogli nam kupić dom 
na Harendzie i stworzyć tam dom 
dla pisarzy polskich. Niech urrudze- 


ni i wyczerpami odpoczną niekiedy 
tam, gdzie On sadził każde drzew- 
kc i miłował każdy kwiat. Niech 


nam pomogą ukochane Jego książki, 
zdobywane z trudem i zapamiętało- 
ścią, nabyć i oddać do użytku pu- 
blicznego. Niech nam wreszcie Na- 
ród caly pomoże nad grobem Jego 
wybudować skromną kaplicę i w 
Ten sposób stworzyć wyspę poezji 
polskci, na której wielki duch Ka- 
sprowicza pośród żywych zamiesz- 
ka i radować się będzie, że za nie- 
zmierny trud Jego, za to że był Pol- 
ską obłąkany, Że poezję polską po- 
rad szczyty tatrzańskie pod  burzli: 
we niebo wywiódł, Naród jego um!- 
łowany ofiarował Mu grób, jaki 
mieć pragnął. 

Onorate altissimo poeta. — Niech 
Go Naród wielbi, — Niech ze wszyst 
kich krańców Polski przyjdą wszy- 
scy z radosną ofiarną na tę Harenkę 
w skromności swej śliczną, skąd 
się rozległa najpiękniejsza pieśń pol- 


to włożyli pracy, trudu i poświęce- 
mia, to ¿uż pozostawie tajemnica tych 
tak bardzo zasłużonych ludzi. 
A możę istotnie coś się zmieniło 
na lepsze w Polsce? Może oni u- 
porem swym i świetnymi wynikami 
swe pracy nauczyli cokolwiek tak 
zwany „szerszy ogól“ zaintereso- 
wania teni sprawami? Jakkolwiek 
jost, cieszyć się mależy że „Sztuki 
Piękne“ wychodzą i wychodzić bę- 
dą. Stały się inż nawet niezbedne 
dra wszystkich muzeów i zbiorów 
prywatnych, dla zrzeszeń artysty- 
czięych, dla Judzi mauki i sztuki — 
nawet (owszem! owszem!) dla ka- 
wiarń i cukierń, gdzie chętnie są po- 
Szykiwame, narazie dla swych... 
świetnych reprodukcji. Dla jednych 
będą reiestracia i regulatorem no- 
wego twórczego dorobku plasty= 
cmezo, dla innych choćby tylko 2- 
zdobą stołu. Ze snobizmu czasem 
wyrabia się zamiłowanie i kult! 
Faktem jest, że „Sztuki Piekne" 
zdobyły sobie prawo obywatelstwa 
i stają się oonaz bardziej niezbędne. 
Na treść każdego. prawie luksuso= 
wo wydanego zeszytu, składają się 
piór, 
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F. Ł. PORPER- 


OBUWIE `- 
ŚWIATOWEJ 


WYŁĄCZNY SKLŁLNO . 
GRBRYEL STARK 
Lwów, pl. Marjacki 11. i 


„MOST POKOJU“. 

Wiedeń. (Tel. wł.). 
We Wiedniu nastąpiło wroczyste 
oddanie do użytku mowego, wspa- 
uiałego mostu „pokoju” nad kanałe'na 
Duain na Kai. Most jest 32 m. sze- 
roki i kosztował 5 mikhonów szyłlin- 
gów, budowa trwała przeszło 20 
miesiecy. 


ska. Potem Naród uczyni dar i wiel- 
kiemu zmarłeniu da rzewny grób, a 
żywym poetom schroniknie. 

* 

Prosimy wszystkie instytucje pol- 
skie, aby organizowały akademie 
na cześć poety, pisma zaś, by otwar- 
ły rubrykę składek na grób Kaspro- 


wicza i „Dom literackł Jego imie- 
nia“. 

Komitet uczczenia pamieci Jana 
Kasprowicza: 


Juljusz Kaden Bandrowsķi, F. Geo- 
tel, Walery Geotel, Stefan Góra, Ta- 
deusz Grabowski, Kazimiera IHako- 
wicz, Medard Kozłowski, Kornel 
Makuszyński, Tadeusz Malicki, Jan 
Gwalbert Pawlikowski, Stanisiaw 
Pigoń, Bronisław Romaniszyn, Eu- 
genjusz Romer, Leopold Stafi, Kon- 
stanty Starosolski, Karol Stryjeński. 
Zygmunt Wasilewski. 

—— jaa 


krótkie monografje, rozpnawy — ie- 
Śl. użyć tego niemiłego słowa — 
fachowe sprawozdania z wystaw, 
notatki z ruchu  antystycznego w 
krain i zagranicą. recenzje z dzieł 
polskich + obcych. Jednem słowem, 
jest to rzeczywiście żywy obraz te- 
go, co Sde dzieje w plastyce naszej 
i obcej. Jeśli do tego dodamy, że ka- 
żdy zeszyt zawiera kilkadziesiąt do- 
skonatych jedno i wielobarwnych 
reprodukcii, to będziemy mieli isto- 
mie całość imponującą a tak bardzo 
potrzebną... i zasługuiącą na najwy że 
sze uznanie, 

Dla mas. historyków sztuki, fakt 
istnienia „Sztuk Pięknych“ jest ra- 
dosnym objawem, że jednak stać 
nas ma coś podobnego i... że nie tak 

badzo zdziczeliśmy po wońnie, sko- 
ne pofrafimy utrzymać piękne, w, 
dodatku nie drogie wydawnictwo, 

Niechże więc ie szanują i czytają! 
wszyscy, dla których obok sztuki 
mięsa istnieje też Sztuka, która iest 
rówwiież potężnym iczymnikiem: Go+ 
dzienuego naszego życia! 

Artur Schroeder. 
A 0 
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„KURIER LWOWSKI” środa. € października 1926. 


Briondzie człowiek z „UOłóW . 


Wywiad z portjerem Ministerstwa Spraw Zagranicznych. 


| Paryż, w październiku. 

Nie należy pogardliwie machnąć 
ręką Po przeczytaniu powyższego 
tytułu Z doświadczenia i z teologji 
wiem, tle małuczcy wiedzą więcej, a 
okoliczność. że tylko oni potrafią 
przejść przez ucho igielne, potwier- 
dza mnie w swym zawodzie j prze- 
konaniu. 

Po rozmowie z Briandem”), który 
napewno nie wejdzie do królestwa 
miebieskiego, przyszła mi następują- 
ca myśl do głowy. 

Co myśli o nim człowiek najmiż- 
szych sfer społecznych, wdycheją- 
€y ię samą atmosferę i myślowa 
wplątany w ten sam wir? Byłby to 
ciekawy przyczynek do teorii Śno- 
dowiska. a pozatem oryginalna! 'kion- 
frontacja człowieka ze swym prize- 
ciwieństwem. Przylstąpiłem więc do 
mężczyzny 50-letniego w liberji, o 

. dumnie nastroszonych wąsach į pze 
mźwilem: 

— Pozdrawiam pana iako portie- 
ra. człowieka i symbol. Przedstaw'a 
pan dla mnie trzy hierarchije. Pozwól 
pan mi wspinać się po nich ruchem 
człowieka kulturalnego czyli bądź- 
cobądź nieszkodliwego. 

Co pan myśli o Ministerstwie S. 
Zagranicznych? 

Portjer zapalił cygaro. przymrużył 
filuternie oczy i odrzekł: 

— Jest to instytucja nawskróś hu- 
manitarna. Nie mówiąc o stafej, sto- 
sunkowo pokaźnej gaży, miesięcznej, 
dostaję 2 razy rocznie podarki w 

„naturze. Albo oficjalną pochwałę al- 
bo 5 kg kaszy. ; 

— Nie zrozumiał mnie pan. Oho- 
Gi mu w tei chwili o poglad natury 
bardziej ogólnej. 

— Ach, tak. Dziekuje za wyróż- 
mienie. 

— Jest to pierwszy wypadek tego 
rodzaju w mojej karierze i iestem 
trochę zakłopotańmy. Zatem bardziej 
ogólnie? Otóż M. S. Z. jest to zakład 
wychowawczy. w którym wycho- 
wuye się małych ludzi do wielkich 
interesów. 

— Doskonale. Ale co pan nazywa 
wielkim interesem? 

— Wszystko to, do czego portier 
Pie może przyłożyć ręki. 

— Jeszcze lepiei. A kto jest dla 
cana matym człowiekiem? 

— Taki, który chcialby być wiel- 
kim człowiekiem, tylko — mie może. 

— Zgadzam się. A teraz, co pan 
sądzi o Briandzie? 

— Portier zniża głos: 

— Pań minister Briand barwi so- 
bie włosy. 

— To wszystko? 

— Jeszcze nie. W zdęnerwowamiu 
gryzie paznokcie. 

— Ale coś ogólnego? 

— Będzie i żoś ogólnego. Ale pro- 
Szę tego nikomu nie zdradzać. Od 
czagu jak Niemcy przestały płacić 
odszkodowamiie, wypróżnia godzien- 
nie flaszke Vichy. 

+- Jedźmy dale. Co pan myśli a 
Europie? 

Portjer iodłkręca was i kiwa gto- 
Wwa.. 

— Nie utrzyma się długo, 

— Dlaczego? 

— Nie tak łatwo na to odpowie- 
dzieć, zwłaszcza człowiekowi w Imo 


*) Którą drukowaliśmy w „Kurie- 
rze Lwowskim onegdaj, patrz nr. 
27 


(Koresp. „Kuriera Lwowskiego“). 


ich latach, który chciałby w spokoju 
spożywać swoje racje. Nie utrzyma 
się długo, bo ma za dużo lekarzy. 
Mówią, że chara — i niby tak jest. 
Mało to szturchańców dostała? Ale 
miech przyjdzie jedem lekanz i za- 
pisze recepte. Pójdzie się do apteki 
i przyniesie co należy. A tu codzien- 
nie przychodzi inny lekarz, a każdy 
powiada, że to inna chonoba. Jeden: 
powiada: silny upływ krwi. Amemja. 
Drugi: zatwardzenie. Trzeci: roz- 
wodnienie. Czwarty: zwapnienie 
żył. Piąty: suchoty. Był nawet je” 
den, co powiedział: syfilis. No i ro- 
zeznać się w tej gmatwaninie! Ko- 
miec będzie ten. że biedaczka skona, 
nim się lekarze zgodzą co do rodzaju 


choroby. 

— Dobrze to pan zdefiniował. A 
teraz, czy może mi pan coś powie- 
dzieć o swoich mzeżyciach natury 
politycznej? 

— Bardzo chętnie. Pamietam dzień 
po ogioszeniu mobilizacji, Był wiel- 
ki ruch w gmachu. Przystępuje do 
mnie dziennikarz i mówi: No, będzie 
pan miał teraz spokój! Niby dłącze- 
go? — pytam. Bude zamkną — od- 
powiada. Nie będzie spraw zagranicz 
mych! Byłem zdruzgotany. Melduję 
się do ministra: Panie ministrze, 


Imam żonę i troje dzieci, a tu gotowi 


skasować sprawy zagraniczne! Ra- 
tunku! Na ca minister: Gdybyś nie 
miał trojga dzieci — byłoby dalej rak 


| do dalszych pytań. 


było. Ty byłbyś portjerem. a wojny 
by nie było. Dopiero w dlugi czas 
potem zrozumiałem ogrómhą praw- 
dę tych słów i uważam tę rozmow G 
za swoje naigłebsze przeżycie „poli- 
tyczne”. 

— Jeszcze jedno. manie portjerze- 
Czy iest pan za monarchią, szw 28 
republiką? 

— Jestem republikaninem. Bo gdy 
by była monarchia, musiałbym nosić 
na zewnątrz pończochy i przyzna 
pań, że nie przystoi to memu wie” 
kowi. 

— Ależ, bó} się pan Boga! Tvko 
z tego nowodu? 

— Jest jeszcze inny powód. Gdy- 
by była monarchia, byłoby jeszcze 
mniej spraw zagranicznych nig te” ` 
raz, A ja mam żonę i dwcje dzieci. 

—. Powiedzialeś pan, że troje! 

— Tak. Ale jedno padlo na wojnie: 

Po tych słowach straciłem octets 


A. Dan. 


„Nie Wolno zabijać nawet z litości”. 


a Lwów, 5 października. 

Od p. tir. S. Fredry zwierzchnika 
ławy przysięgłych w procesie Win- 
centego J. Achia, otrzymaliśmy: na- 
stępirące pismo: 

Tak zatytułowany artykuł poka- 
zał się w „Wieku Nowym“ z dnia 5 
b. m. z podpisem p. Lewartowskiego, 
który m. b. osobiście urząd sędziow- 
ski w procesie Achta sprawował. 
Pozostawiam ocenieniu ludzi dobre- 
go tonu, czy czy uchodziło sędziemu 
przysięgłemu występować z kryty- 


ką swoich kolegów z ławy ptzysię- 


głych — odkrywać publicznie tajem- 
nice narad przysięgłych! 

Jako przewodniczący ławy przy- 
sięgtych zastrzec się jednak muszę 
przeciw tym ustępom tego artykułu, 
w których p. L. imputując sobie i 
owym trzem panom, którzy byli 
zgodnego z nim zdania maximum e- 
tyki, moralności eto. odmawia zalet 
etycznych współobywatelom z 
ławy przysięgłych, baiąc ma temat 
„doboru“ przysięgłych. Zarówno p. 
L. jak żaden z nas nie był facho- 
wym sędzią, żaden z nas mie prosit 
się na tem urząd — ale spiełnialiśmy 
ten przykry obowiązek obywatelski 
zgodnie z naszem przekonaniem (i 
sumienielm. 

Tak z głosów prasy, jak z opin 
publicznęj wiemy, że 


ogót społeczeństwa aprobował 

nasz werdykt, 
sądzę wisc że czterej ludzie mający 
inne zapatrywania mię moga na 
szaf opinii publicznej zaważyć, ami 
nie mają żadjego prawa qgłaszać 
przez usta jednego sweje uwagi do- 
syć niesmaczne i nie odpowiadaią- 
ce prawdzie. 

Oto próbka: „Ośmiu sędziów przy 
sięgtych rzuciło swe głosy na szalę 
wyroku uwalniażącego, czterech zaś 
w serdeczne) męskiej trosce o przy- 
szłość wspólobywateli, o pokój i 
całość rodzin, mających ciężko cho- 
rych wśród siebię wotowało za za- 
sadzeniem. Tych czterech chcialo 
oicowskim wyrokiem: (ładnie oł 
cówskim — groziło oskarżonemu co 
najmniej wieloletnie włezienie) pive- 
strzec przed groźnem niebezpieczeń- 
stwem bezkarności i powstrzymać 
ofiary psychozy naśladowczeń 
przerwać łańcuch tragedji, razery- 
wających się serfami. Zdusiwszy ize 


(Kilka uwag w tej sprawie). 


demu męskiemu pirzezornemu rozu-| był w takim stanie napięcia nerwów. 


|uśmierzającei tam, gdzie zdrowie 
calego dużego organizmu spoleczne- | 
go wymaga chirurgicznego (!!) za- 
biegu! 

Było kh jednak tylko czterech na 
i lawie sędziowskiej i t. d. i t. d 

Otóż mzestrzegamie  społeczeń- 
stwa— jak to trafnie wywodził o- 
bnońca oskarżonego, — nię jest za- 
daniem sędziów przysięgłych. Mie- 
liśmy wydać wyrok w konkretny 
przypadku, mieliśmy orzec o winie 
| tego niłodego człowieka, który sie- 
dział na ławie oskarżonych. 

Werdyktem naszym nie aprobo- 
waliśmty ani mie gioryfłkowiali mor- 
derstwa, nie powiedzieliśmy „wolno 
zabijać” — ale orzekliśmy, że w tym 
indywidualnym konkretnym wypad- 
ku zachodziły zdaniem naszem ^iko- 
liezmości które nakazywaty tego 
oskarżonego uwolnić, 

Nie chcąc zdradzać talemmic ma- 
rad, nie mogę na tem termat się roz- 
wodzić Wysarczy, że ogólnie wska- 
żę iż wielu z mas nabmało przekoma- 
nia aa podstawie wyników nozpra- 
wy, że stan śp. Achtówny był nieu- 
leczalny, —- że wielu nabrało prze- 
konania, że młodzieńczy oskarżony 


Z posiedzenia lwowskiej Izby 
handlowo-przemysłowej: 


Lwów, 5 pażdziernika. 

W niu wczorajszym o godz. 5 
cpoł. odhyło się czwtamitie pelne po- 
sieczenie Izby handlowej i przemy- 
słowej. Po odczytaniu protokołu po- 
przedniego posiedzenia poszczególni 
referenci złożyij Sprawozdanie z 
czynności Jzby na czas od 16 czerw- 
ca do 4 października b. r. 

Wicedyrektor Dittrich refero wiał 
sprawczdanie z zakresu Spraw oO- 
zólnych, przemysłowych I kredyto- 
wych, 

Następnie zabrał głos dyrektor 
Tenner, który przedłoży sprawo- 
zdanie z zakresu spraw handlowych, 
celnych i komunikacyjnych. 

Prezydium Izby interweniowało w 
tut. Izbie Skarhowej w sprawie lie 
berainieiszego traktowania podań a 

paszporty kandiowe 
za ulgową cpłata pobieraną przez 
Izbę, 


i ką w działaniu. 


mowi, który każe unikać pomadki| w których rie mógł nad sobą par- 


wać — że wogóle niezwykła ta po 
względem psychologicznym sprawa | 
mie mieściła się w ramach postavio | 
nych nam kodeksowych pytań. Na: 
sze poczucie prawne — zgode z gio 
sen: przeważającej części: opinii pu 
bicznej, — nakazało nam  zaprze” j 
czyć winę oskarżonego. Ci preysis o 
gli mie podzelali zdamia p. L.a 29 
mimo tego należy tego oskarżoneg 
zasądzić nie dła jego winy, als dE 
przykładu, dla ostraszenia innych. 
Liczne komplementy, którymi P 
L. obsypał siebie i owych trzech < 
pozostawiam ocenie czytolników. 
kj S. Fredro, 


Zamieszczafąc z cała gotowaście 
powyższy głos, sądzimy, że jakkol" 
wiek proces Achta mógł a nawe! 
powinien wywołać szersza dysku” 
się w kolach prawniczych i na M 
mach prasy, podobnie. lek się to sta” 
ło po procesie Umińskiej, to jednań 
dyskusja taka ograniczyć się mu” 
tylko do omówienia problemu 2% 
bójstwa z litości, nie schodzac 78 
niewłaściwe tory  krytykowati” 
werdyktu przysięgłych. 


Izby w Ministerstwie Przemysłu | 
Handlu rzad rumuński zadecydow? 
utworzenie konsulatu swojego 
Lwowie. - 

Sprawy podatkowe omówił W 
arerpująco ref. dr. Mmd. > 

Nad wszystkiemi powy żswemi spo 
wami obszernie dyskutowano, pa 
czem zgloszono szeneg wniosków- gi 

Uchwalono prełiminarz budżetu 
r. 1927 w kwocie 361.000 zł. 

W końcu po dyskusji nad raorir, 
jowariem projektu ustawy o» ga” sk 
pieczeniu od wypadków w zatruć: A 
niu i chorób zawodowych, 78, 
głos b. minister dr. Stestowicz, É xi 
ry w obszerrem expose omówił P“ 
jekt ustawy o Izbaci przemyś”0 
handiowych i przedstatwił st 
Izb haudlowych do Lewiatana. 4. 

W wszystkich powyższych spr” 
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Wydawnictwo „Kurmera Lwow-| 
skiego Świadome tego, że Cz) 


ze ster pracującej inteligencji, dla 
którey obecnie 
tpłaoenie czynszu mieszkania- 
wego stało się już poważną 
rubryką 
razpisuje niniejszem następujący 
konkurs mieszkaniowy 
w którym: wziąć mogą udział wszy- 
Sey Czytelnicy „Kuriera Lwowskie- 
g&o“ tak Iwowscy jak i zamierscowi. 
to w maibiiższych dniach rozpo- 


czuierny w „Kurierze Lwowskim“ 
dr 
kuponów 


Uprawisiających do udziału w kon- 
kursie. Kupony te, 

których bądzie kolejno 20 
należy wycinać i przasłać razem 
wszystkie wedle mumerów do Re- 
dalkcji „Kuriera Lwowskiego” (z do- 


E EA WRZEKOROZANĘK TUZ PADY WPI OE A 


Udział Polski i Czechosłowacji 
w kontynentalnym kartelu żelaznym. 


Warszawa, (Tel. wł.) 

Przy rokowaniach w Paryżu w 
$prawie kontynentalnego kartelu 
telaznego ani Czechosłowacja anl 
ska bezpośrednio zaproszone nie 

A 

Pierwotnie ułożono się, że Pol- 
śką i Czechosłowacja, mają również 
dczastniczyć w tym kartalu, nato- 
Miąst kontyngent udziału obu tych 
Państw miał być później ustalo- 
SA Mówiono później, że Niemcy 
oba powyższe państwa mają być 
Uwążane jako całość, więc, że 


ntyngent czeskosłowacki i polski a 


ta być wzięty z kontyngentu nie- 
Nieckiego. 


łozwiązanie oznacza, że państwa 


ielnek „Kurjera Lwowskiego" z 6 10 1828 
LORD DUNSANY. 


Z księgi: „O ludziach, bogach 
I duohach*. 


_ Zrabowana wyspa. 


Przełożyła Olga Bilińska. 


(Ciąg dalszy). 

jj zvijati szybko Żagle, a zmienia- 
często kierunek jazdy wymykali 
Sg uciekałąc przed obcemi światła- 
na Trwało to tak aż do perłowego 
„asku. Cały następny dzień kic- 
gali okręt ku południowej stronie. 
Od wieczór ujrzeli srebrne wieże 
X bascharny miasta, które było 
iuba Dobrzeża. Pośrodku tych 
gżżyc — chociaż byli jeszcze na 
| tem morzu — ujrzeli pałac ktró- 
ną Południa. Byf on wprost prze- 
wamy oknami. Wszystkie ku 
Orzu podeszły napołone płomienistą 
Agęcła zachodu, odbijającą się prze- 
Śjynie na fafach, jakloteż rozrzażo- 
`i Swiecami które jedną mo drugiei 
gaj Sbnice Zapalały, tak, że pałac z 
ale wygladal niby perfa, jeszcze 
aca tęczową muszlą. jeszcze 

zem wilgotna. 
ta dzieli to wszystko z dala kapi- 
"U Shard i iego kompania zacna. 


Obecne niekorzystne | $% 


które zawarły kartel żelazny, chcą | 38 


NTI 


„KURJER LWOWSKI”, Sroda, 6 października 1926. 


< Konkurs mieszkaniowy | 


„Kuriera Lwowskiego”. 


piskiem na kuponie: „Konkurs mie- | inżynier 


szkaniowy*), 


Na kogo los padnie, 


otrzyma od 1 Stycznia począ- 
wszy przez cały rok 1927 


każdego miesiąca w gotówce kwotę 
odpowiadającą wysokości czynszu 
za mieszkanie przez niego zajmowa- 
ne, wedle obowiązujących norm 
czynszu podstawowego, określanego 
każdorazowo pizez Urząd mieszka- 
nawy z uwzględnieniem wszystkie: 
podwyżek it dodatków. 

W razie większego napływu zgło- 
szeń, wyznaczy Wydawnictwo je- 
szcze 


dodałkowe nagrody pocieszenia 
na czynsz. 

Sądzimy. że Czytelnicy nasi sko- 
rzystają ochoczo z tej okazji i wezmą 
udział liczny w tym niezwykłym i 
aktualnym konkursie. 
Dalsze szczegóły ogłaszać bedzie- 
my na łamach naszego pisina. 


przyznać tak Polsce, jak i Czecho- 
słowacji niewątpliwie zbyt mał" 
kontyngent. 

Co do udziału w kartelu między- 
narodowym żagtała między Gzecho- 
słowacją a Polską zawarta umowa, 
na razie natury więcej teoretycznej, 
która ustaliła wspólne postępowa. 
nia obu tych państw w danym wy- 
padku. 


a 


Czytajcie 

AH k 

HLA URII 
Wieczór był czarowny, a oni pamig 
taii dobrze owe tajemnicze wieści, 
które szęptem krążyły: że Bomba- 
scharna jest najmilszem portowem 
miastem ze wszystkich miast całego 
świata, a jej pałac bardziei gadny 
pożądania, zaś dla królowej wieści 
te nie miały wprost stosownego po- 
równania. Wtem zapadła cicha noc 
i zakryla srębrnme wieże. Kapitan 
Shard sunął dalej poprzez rosnącą 
cienmość i o północy okręt piratów 


dotarł pod mury obronne, ca leżały 
nad samem morzem, 


I w onei to godzinie, w której 
chorzy najczęściej umierają, a poste* 
runki na samotnyoh szańcach stoją 
pod bromią, dokładnie na trzydzieści 
minut przed różaną jutrzenką wylą- 
dował kapitan Shard pod murami 
twierdzy, na dwu łodziach. z polową 
swojej zalogi, która miała sprytnie 
wiosia szmatami owinięte. Zanim u- 
derzono na alarm, Omi już wpadli 
przez bramę do pałacu i jak tylko 
kanonierzy Sharda „usłyszeli sygna- 
ty, otworzyli ogień ze statku na mia- 
sto. Zamim zaspani żolnierze z Bom- 
bascharny zorjentowalłi się czy nie- 
bez”/'eczeństwo grozi od strony lądu 


porwie 
nia. 


| 


Zjazd inżynierów kolejowych. 


Warszawa. (Tel. wł). 
Vf. Zjazd Polskich Inżynierów ko- 
lejowych, tuzpoczął obrady w sali 
Rady miejskiej. — Zjaz otworzył p- 
St  Sztoleman, poczem 


I JRR poczem w obecności | wybrano na przewodniczącego inż. 
nicy jego rekrutują się przeważnie | rotariusza odbędzie się losowawie. | St. Rybickiego, 


prezesa Towarzy- 
stwa, Politechnicznieęgo we Lwowie. 
Pierwszy referat na temat trams- 
portu kolejowego węgla kamiennego 
w Polsce, „wygłosił dynektor depar- 
tamentu ekspioatacymego Minister- 
stwa komunikacii inż, W. Czapski, 
podnosząc niezwykły wzrost prze- 
wozów węgla w roku 1926. Referent 
przewiduje, że eksport węgla pol- 
skiego, jest zjawiskiem stałem i że 
dlatego należy energicznie zabrać 
się do budowy portów w Gdyni i w 
Gdańsku, craz do inwestowania ko- 
leji polskich. 
- Inż. W. Gassowski wygłosił refe- 
nat e polityce personalnej Minister- 
stwa koleji. Referent zobrazował 
kształtowanie się polityki personal- 
noj Ministerstwa koleji ga okres lat 
ubiegłych, wskazał na ogólne upo- 
śledzenie intelizencił pracującej, na 
nieuzasadniony i niezanyslze życzliwy 
stosurek Ministerstwa koleji do mó- 
zgu tej inteligencji inżynierów kole. 
jowych. Cytując przykłady zarzą- 


sażenia poszczególnych grup praco 
wrików kolejowych, któne w wyni- 
ku nie dały pożytku dia kolejnictwa. 
a zriechęcity całe adłamy' pracowmi- 
ków, referent dotknął sprawy usytu- 
owania wyższych pracowników kas. 
lejowych na sieciach państw ościen- 
nych. Z zestawienia tego wymika, że 
wówczas gdy w Niemczech najwyż- 
śi urzędnicy kolejowi — prozesi dy- 
rekcii, dyrektorzy dapartamemtów — 
otrzymują około 80 procent poborów 
przedwojennych, Stosunek tən w 
Polsce wynosi około 20 procent. 


ZJAZD PRZECIW REORGANIŻZA- 
CJI KOLEJI 


Powszechną uwage zwrócił refe- 
raj dyrektora departamentu mecha- 
nicznego Mim koleji inż. Suchanka 
p. t. „O organizacji koleji Państwo. 
wych austrjackich i niemieckich w 
związku z zamierzona reorzarizacią 
w Polsce”, Referent krvtykmie roz- . 
porządzemie o zmiamie ustroju w ad- 
ministracji Polskich Koleji Państwo- 
wych wykazuiąc, że koncepcja 
przedsiębiorstwa P. K. P. nie gwa- 
raniuje ani samodzielności, ani sa- 
mowystarczalności handlowej. 

Referat ma być przedjożony mini- 


dzeń. normujących czas pracy i upo- sterstwu koleji jako opinia zjazdu. 


Korzystne warunki emigracji polskiej do Peru. 


Lwów, 5 października. 

Rząd peruwiański zgodził się na 
imigrację z Polski, stawiając za wa- 
rurek, że ad lutego 1927 r. Przez 
najbliższych 6 miesięcy będzie mo- 
gło wyieżdzać do Peru 25 rodzin 
miesięczuia, Koloniści muszą być bez 
warumkówo rolnikami, wybieranymi 
przez Two Polsko- Peruwiańskie, 
Urząd Emigracyjny oraz konsula 
Peru w Warszawie. Rodzina skła- 
dać się może z 4:osób. 

Rząd Peru zwraca emigrantom 
koszta podróży z Warszawy do Pe- 
ru. wydzieła każdemu osobnikowć 
lub rodzinie 30 hektarów ziemi w 
dolinie Pangoa, daje niektóre narzę- 
dzia rolnicze oraz utrzymanie przez 
pierwszych 6 miesięcy. Z pierwszą 
partją emigrantów pojechać ma le- 


dzień łupili to srebrne miasto, gdy” 
by nie to, że w zaczymającym się już 
poranku, na dalekim horyzoncie wy- 
łoniły się podejrzanie żaglowce o 
bardzo wysokich masztach. Widząc 
to kapitan Shard. popędził ze swolą 
królową zaraz na brzeg i Pospiesz 
nie odpłynął z towarzyszami, któ- 
rzy mizernym łupem musieli się za- 
dowolić. Heroicznie walczyli i za- 
nim dotarli do swojego „Zuchwałe- 
go Szaleństwa”, zostało ich tylko 
kilku. A potem przez cały dzień 
klęli te z dali wymurzające się, wciąż 
grożące im zagładą okręta, które 
miarowo zbliżały się. Nalliazomo ich: 
sześć. Jednak w nocy uszli przed 
czteroma. Zostały dwa. Drugiego 
dnia były one jeszcze widoczne, a 
każdy z njoh miał na pokladzie wię- 
cej armat, aniżeli okręt korsanski. 
Całą następną noc krążył kapitan 
Shard po morzu. Oba wrogie okręty 
rozłączyły się. Pozostał jodom. któ- 
ry szpieęgowal „Zuchwałe Szaleń- 
stwo”. Następnego ramka ukazały 
Się nareszcie wyspy, laluimica ży- 
cia kapitana Sharda. 

Wówczas to zadecydował kapitan 
Shard, że muszą stoczyć bój na ży- 


|czy też morza, iuż kapitan Shard |cie czy Śmierć. Rozpoczęła się stra- 
szczęśliwą królowę Połud- | szliwa walka. Niepożądaną ona zno- 
l napewno byliby przez cały | wu nie była tak bardzo dla kapitana, 


karz Polak, który bedzie otrzymy= 
wał pobory od rządu peruwiańskie- 
go. Rząd też postara się o przysła- 
nie do Pangoa księdza Polaka. 

ZwsQt wypłaconych kolonistom 
kosztów podróży i zapomóg Oraz 
ztemi, nastanić ma po 2 latach. Rząd 
buduje szosę do Pangoa, która za 
dwa lata będzie już zdałtma do auto- 
mabilów. Kolonię badało 3 inżynie- 
rów Polaków, którzy wyrazili się o 
niej z uznaniem. Klimat iest zdrowy. 
Po 6 miesiącach dojrzewają maniok: 
banamy i fasola, 

Rząd buduje dla emigrantów w 
porcie Calao kosztem 200.000 dota- 
rów wielki hotel. Aż do czasu jego 
ukończenia emigrantów umieszczać 
się będzie w hotelu w Limie. 
af J zie 


który w głębi duszy uznawał, że 
itak za dużo ma śmiałków, i nie 
życzył sobie mieć ich tylu w swem 
plaństewku. Walkę zakończyli, za- 
nim nowy okręt wynurzył się z ad- 
dali W nocy dotarii nareszcie da 
wysp w pobliżu Sargassońskiego 
morza. 

Zanim dzień zaśwital. przepaltnzyli 
dobrze całą okolicę. Przed nimi le- 
żała nie większa niż razem spojome 
dwa okręta, mała wyspa bujająca 
na kotwicy, a wiatr kolebił zielone 
czuby drzew. - 

Wylądowali więc; wykopali kaju- 
ty podziemne, wyciągnęli œ toni 
morskiej kotwicę, doprowadzając 
wkrótce wyspę, jak to mówili. „go- 
towa do odjazdu”. .„Zuchwałe sza- 
leństwo” zupelnie opuszczone i pró- 
żne puścili wod pełnemi żaglami bot 
na morze, gdzie je szpiegowało 4 ġo- 
nilo stanowczo wiecej okretów niż 
Siard sądził. Okręt ów mosta! na- 
reszcie schwytany przez pewnego 
admirała hiszpańskiego. Zwycięzca 
ten rozchorował się ciężko ze zło- 
ści i rozozarorwamia, iż nie zmalązł 
tam ani towarów, ani jednego z tych 
osławionych ludzi, z których kążde- 
go pragnął z taką djabelską rozkoszą 
powiesić na bocianiem gnieżdzie. 
(Dok. nastJi 
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an Sy WANE" 4 z vairi mareei 
„KURIER LWOWSKI", Sroda, © vaździerniką 1926. 


Kurjer lotniczy. 


Nowy rowikiad lotówv 
ważny od 1. X. 1926 aż do odwołania. 


Odlot za Lwowa do Krakowa i Wiednia . . . . . .9 godz. 8.45 
od 6 „ do Warszawy i Gdańska „ . , . . š 8.45 
Ea „ do Gzermowiao*) De ydown] ca © 7 9.30 

Przylot do Lwowa z Krakowa, Łodzi i Wiednia . „ . . c 15.30* 
s 4 „ z Łodzi, Warszawy i Gdańska 5 16.15 

» Z Czerniowiec*) 5 15.30 


Uwagi: komunikacja codzienna z wyjątkiem niedziel. 


*) Otwarcie ruchu będzie ogłoszone później. 


Plany budowy nowego olbrzyma powietrznego. 


W czasie ostatniego zebrania 
międzynarodowego Związku Kom- 
panji Lotniczych — które odbyło 
się w ub. mięsiącu w Berlinie — 
wielkie zainteresowanie wzbudziły 
plany zakładów Junkersa o budowie 
nowego olbrzyma powietrznego. 

Do zupełnego opanowania prze- 
stworzy, pozostały jeszcze do roz- 
wiązania 3 problemy. 

1) Powiększenie szybkości samo- 
lotów, 2) zorganizowanie tras lo- 
tu i przysposobienie samolotów by 
można było utrzymywać komunika- 
cję nietylko w dzień, ale I w nocy, 
oraz bez względu na mgłę I inne 
niekorzystne warunki atmosferyczne 
3) zbudowanie samolotów o dużej po- 
jemności, któreby unosiły tak duży 
tonaż, że opłaty za ich przewóz 
pokrywałyby eksploatację. 

Ostatni ten problem nadzwyczaj 
ważny dla przyszłości żeglugi po- 
wietrznej — jest przedewszystkiem 
trudny do rozwiązania, gdyż w dzi- 
siejszych naszych umysłach nie 
mieści się, by w powietrzu utrzy- 
mać się mogły takie potwory, jak 
na morzu, © pojemności 10 czy 
20 tys. tonn. i 

Obecne projekty Junkersa są 
nadzwyczaj ciekawe, gdyż spodzie- 
wa się on zbudować samolot na 
100 osób, przy równoczesnej moż- 
ności zabrania większej ilości to- 
Warów. 

Nowy olbrzym powietrzny ma 
być jednopłatowcem, zbudowanym 
w całości z duraluminium i ma 
być pędzonym przez 4 silniki, o 
sile 1000 KM. każdy. 

W skrzydłach samolotu, których 
rozpiętość ma wynosić 80 metrów 
a grubość 2, 3 metra, ma bvć po- 
mieszczonych 14 kejut po 2 oso- 
by, 12 kajut po 2 osoby, (sypial- 
nych) 2 dla 4 ludzi załogi, 2 z łóż- 
kami dla 2-ch kapitanów statku. W 


środku między oboma Skrzydłam” 
mają być urządzone 2 sale ja- 
dalne, mieszczące po 18 osób 
każda. 

Jak widzimy, plany te na dzi- 
Siejsze nasze pojęcia są zupełnie 
fantastyczne, jednak sfery fachowe, 
nie wątpią, że już w bardzo nie- 
długim czasie będą mogły być u- 
rzeczywistnione, 


ZAKAZ DOKONYWANIA SKOKÓW 
ZE SPADOCHRONÓW W ANGLJI. 


Angielskie „Notice to Airmen“ do- 
mosi iż wszelkie skoki ze spado- 
chnonami w Anglii są zakazane i u- 
rządzanie ich wymaga zezwolenia 
podsekretarjatu Ministerstwa Lot- 
nictwa, gdzie winny być zgłoszone 
ma 14 dni naprzód. 


NIEUDAŁY LOT PARYŻ-JEZIORO 
WIKTORIA. 


Dwaj lotnicy francuscy, poruczni- 
cy Costa i de Vitrole, wyruszyli 27 
z Paryża na samolocie Breguet'a, 
zaopatrzonym w 500-komiy silnik, 
celem pobicia rekordu lotu długody- 
stańsowega bez lądowania. Parucz- 
mik Coste iest głównym pilotem za- 
kladów . lotniczych Breguet'a. Sa- 
molot jego zaopatrzony był w do- 
datkowe rezerwoary, womieszezone 
wewnątrz skrzydeł. które zawierały 
3.200 litrów benzyny, pozwalające 
mia utrzymanie się w powietrzu w 
ciągu 35 godzin. Przestrzeń między 
Paryżem a jeziorem  afrykańskiem 
Wiktoria-Niassa wynosi około 7.000 
kilometrów, a poprzedni rekord lotu 
długodystansowego bez ladowania 
wynosi? 5.200 kim. Na skutek zepsu- 
cią się pompy wodnej, lotnicy byli 
zmuszeni wylądować w pobliżu 
Assuanu w Egipcie, przebywając je- 
dnym ciągiem tylko 3.910 km. 
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Warszawa. (Tel. wł.). 
W Ministerstwie oświecenia publi- 
cznego odbyło się posiedzenie komi- 
tetu organizacyjnego „Dnia oszczę- 
dności" w szkołach. Dzień taki od- 
będzie się w dniu 30 października r. 


———— Z 


Mi ST 
Czas odnowić prenumeratę 

ES na październik! 
Zalegających z prenumeratą P. T. Abonentów uprasza- p 


my o rychłe wyrównanie zaległości przez przekazanie 
na P. K. 0. Nr. 153.215 lub przekazami pocztowymi, by | 


nie spowodować wstrzymania wysyłki pisma. 


Dzień oszczędności w szkołac 


RACJI: 


u ARTEGENCE 


h. 


b. przyczem we wszystkich klasach 
odbeda się krótkie 5—-10 1nimutowe 
odczyty o znaczeniu spoteczneń 
hudzącego Się obecnie zm; słu 0* 
szczydności i konieczności krzewie- 
nia tego zmysłu wśród młodzieży. 
IO- 


Pogadanki lekarskie. 


Leczenie ślepoty promieniami pozafiołkowymi. 


Donoszą z Londynu, że angiel- 
skiemu okuliście prof. Duke-Elcar, 
udało się wyleczyć ślepotę za po- 
mocą naświetlań lampą łukową 
rtęciową. Chodzi tu o przypadki 
ślepoty na tle schorzeń rogówki, 
zwłaszcza pochodzenia gruźlicze- 
go. Chorzy odzyskiwali wzrok, po- 
nieważ naświetlaniem udało się 
wyjaśnić zmętnienia rogówki. 

Znaczenie witaminy — dla orga- 
nizmu omawia w pięknym refera- 
cie prof. Stepp z Monachium. Po- 
daje on ciekawe dane statystyczńie 
z Danji i Norwegji. A mianowicie 
w miarę wzrostu eksportu masła, 
które, jak wiadomo, zamiera bar- 
dzo dużo witaminy, zwiększyła się 
znacznie ilość schorzeń ocznych. 
W Norwegji w miarę spadku kon- 
sumcji masła, wzrosła ilość cho- 
rych na suchoty i wzrosła  śmier- 
telność wśród dzieci. 

Nowy sposób wzbogacenia mleka 


w witaminy polega na poddawaniu| 


mleka działaniu promieni pozafioł- 


kowych, zapomocą naświetlania 
takowego lampą kwarcową. Mle” 
ko tak spreparowane podaje się 
jako środek leczniczy przy krzy 
wicy (rachitis). Tak samo dzia!aią 
naświetlane lampą kwercową mieko 
sproszkowane, mąka, oleje roślinne: 

Powrót do medycyny ludowej. Me” 


dycyna ludowa stosuje od lat 200 


przy leczeniu pewnych schorzeń 


sztuczne wytwarzanie ropni za pó: 
mocą wpuszczania najrozmaitszyć! 
substancji pod skórę. Dziś stosujł 
lekarze z wiełkiem powodzeniefń 
wytwarzanie sztucznych ropni, z4“ 
pomocą wstrzykiwań podskórnyćh 
np. terpentyny. 

Zabieg ten okazał się: zbawień* 
nym przy Stanach ciężkiego zakó” 
żenia krwi i ropnych  zapaleni 
opon mózgowych, gdzie niekiedy 
ratował życie pacjenta. Założenić 
takiego ropnia bowiem, powodt” 
je mobilizację wszystkich sił obron 
nych ustroju przeciw zakażeniu. 


M IB == 


Mord na biegunie północnym. 


Nawrócony przez misjonarza Eskimos odkrywa zbrodnię 


Tydzień lotniczy z przed 17-tu lat 


od dnia 10 — 17 października b. r. 
|vczostawi Eskimosa baz prowial 


Lwów, 5. października. |skiej zaświadczy o postępie prac 


Przygotowania do Tygodnia Lo- 
tniczego są na ukończeniu. Stara- 
niem Komitetu jest, by jak najszer- 
Sze sfery społeczeństwa zapoznały 
się z dzialałnością LOPP. oraz za- 


w dziedzinie lotnictwa młodzieży 
lwowskiej. j 
Komitet Wojewódzki LOPP. 
pragnąc zdobyć dalsze środki na 
stworzenie stałej szkoły mechani- 


„Lwów, 5 października. 
Taiemsjicze zmiknięcie prof. gam. 
grafi Marwina Rossa, który brał u- 
dział w słynnej ekspedycji Pearego 
do bieguna północnego, Zostało na 
reszcie wyjaśnione. Badacze arkty- 


tów na lodowej górze. Zbrodnia!” 
ukarać nie można, albowiem obst, 
ta którym popełniono ów czyn, 1 


należał wówczas do nikogo. D 


jest okupowamny przez Danię, 


interesowały się rozwojem tej or- ków lotniczych we Lwowie oraz |cznych krain podzielili się wówczas 
ganizacji, której dążeniem  jest| stworzenie drużyny Ćwiczebnej lot- |na trzy grupy. W jednej z nich był —— 
wzmocnienie podstaw Państwa w)niczej — zaapeluje w czasie „Ty- | prof. ROssa, który, wedle zdania to- NADESŁANE. 
dziedzinio lotnictwa. godnia Lotniczego do ofiarności | warzyszących mu dwóch Eskimo- Podzięko "aj 

Na czoło programu wysuwa się |Społeczeństwa, urządzając przez |sów, miał wpaść w szczelinę lodo- ękowanie. j 
poświęcenia własnego Portu lotni-|Tydzieň Lotniczy kwestę, którą |wą. ponosząc tam Śmierć. Eskiinosi| Najprzewielebniejszemu Duchó, | 
czogo LOPP. w Skniłowie, którego prowadzić będą bezinteresownie | zawrócili z pod 86 i dotarli szazęśli- | wieństwu, Swietnemu Senat0* 


powstanie jest wynikiem zaledwo 
dwuletniej pracy Komitetu Woje- 
wódzkiego LOPP. we Lwowie, 
ofiarności Pracowników  kolejo- 
wych i Funkcjonarjuszy Policji 
Okręgu lwowskiego. 


członkinie Narodowej Organizacji 
Kobiet oraz Komitetów LOPP., o- 
raz rozprzedawać będzie nalepki 
20-groszowe na powyższe cele. 
Działalność Komitetu Wojewódz- 
kiego LOPP., prace dokonane oraz 
cele do jakich dąży niewątplie 


wie do okrętu „Roosevelt*. Peary 
zanotował ten fakt w siwoilei kroni- 
ce, nie przeczuwając kłamstwa. 

Przed kilkoma miesiącami, duński 
misjonarz nawrócił na wiarę chrześ- 
cijańską kiłkudziesięciu Eskimosów: 


Uniwersytetu Jana Kazimierza, f- 
legacjom Uniwersytetu Jagiello% 
skiego, Stefana Batorego, s 
szawskiego, Poznańskiego i Lube, 
skiego, Przedstawicielstwu W° 

skowości i władz cywilny‘ 

wszystkim Kolegom i Przyjać( 


KPT. ORLIŃSKI PRZYŁECI DO LWOWA. między którymi byli i dwaj towa- 6 
i znajdą poparcio w społeczeństwie 3 Peary’ Jeden |ł0m śp. zmarłego, oraz tym k 
Na Tydzień lotniczy przyleci do |jwowskiam, z którego wylselały | SG, ra a EO oa, |rzy przesłali wyrazy współczuć 


Lwowa kpt. Orliński celam wygło- 
szenia odczytu o Swym locie w 
Tokio. 

Wystawa modeli lotniczych wy- 
konanych przez młodzież szkół 
średnich i ślizgowca wykonanego 
przez członków Związku Awiae 
tycznego St. Poiitechniki lwow= 


pierwsze „Orlęta“ i które taką o- 
pieką otacza lotnictwo! 


OKULISTA 


de. Leon G rud er, ordynuje 
przy ul. Romanowicze 7, 2384 
od godziny 12-1 3—5. 


to z nich, 
przyznał się, że zastrzelją prot. Ros- 
są, wieta od ni:go strzelbą. Powo- 
dem tego czynu miało być zdener. 
wowanie prof. Rossa, który skut- 
kiem braku dostatecznej żywności, 
duchowo i fizycznie bardzo osłabł, 


i w czasie :eduej kiur zagroził, żel 


rodzinie i oddali ostatnią u5% 
śp. profesorowi ALFREDO ig 
HALBANOWI serdeczne podł 


kowanie składą 
2947 RODZINA. 


| 


Rada Naczelna Pol. Dyr. Ubezp. Wzajemn. 


zawieszona w 


czynnościach, 


(Telefonem od ua szego korespondenta). 


Warszawa, 4 października. 
W kołach politycznych i gospo- 
darczych sensacie wzbudziła wiado- 
muść, że pierwszą czymniością nowo- 
mianowanego min. skarbu p. Cze- 
chiowicza było zawieszenie w czyn- 


nościach Rady Nadzorczej Polsk. 
Dyr. Ubezpieczeń Wzajemnych, w 
związku z wykrytemi w tej instyiu- 
cii nadużyciami. Komisanzein rządo- 
wym FP. O. U. W. mianowany zo- 
stał inż. Kaszuba- 
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Śledztwo w sprawie napadu 
na posła Zdziechowskiego. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 4 października. 

W stanie zdrowia pos. Zdziechow- 
skiego nastąpiła zmiana na lepsze. 
Gorączka ustąpiła tak, że niema 
obawy komplikacji. 

Erergiczne śledztwo w spmawie ra 
padu prowadzi żandazmeria wojsko- 
wa, peczytużąc sobię za punkt ho- 
toru wykrycie sprawców, zwłasz- 
cza wobec twierdzenia pos. Zdzie- 
ciorwskiego, że w napadzie brał u- 
dzial kapitan żandarmerii. — Wzadze 
ślejcze przedstawią p. Zdziechowe 
skięmu fotograiie wszystkich prze- 
bywających w Warszawie kapita- 


nów żandarmerii celem aznoskowa- 
nia sprawcy. 

WAGRODA ZA SCHWYTANIE SPRAW- 
CÓW NAPADU NA POSŁA ZDZIĘCHOW- 
SKIEGO. 

Warszawa, 4. X. (AW), „Gazeta 
Poranna Warsz.“ ogłasza składkę 
publiczną do wysokości 5.000 zł. 
jako nagrodę temu kto wskaże nx 
sprawców zamachu na posła Zdzie- 
chowskłego. Dziennik twierdzi, że 
oficerowie, którzy dokonali zama- 
chu mieli przydziały służbowe na 
prowincji, dokąd natychmiast od- 
jechali. 
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Uporczywe pogłoski o abdykacji króla Ferdynanda. 


Belgrad, 4. 10. (AW.) Dzienniki! swój plan. Przed abdykacią następca 
tutejsze donoszą z Bukaresztu, że| tronu Karo! wraca do kraju, aby na- 
wbrew wszelkim zaprzeczeniom u-| tychmiast po akcie abdykacji oica 


rzędowym uporczywie utrzymują 


"się pogłoski o zamierzonej abdykacji 


króla Ferdynanda, który czeka tyl- 
ke na wyjazd królowej do Ameryki, 
aby urzeczywistnieć bez przeszkód 


Z SALI SĄDOWEJ. 


Lwów, 5 października. 

W dniu wczorajszym w _ sądzię 
okr. karnym we Lwowie zasiadł 
na iawie oskarżonych Wasyl Bo- 
byński, literat, odpowiedzialny re- 
daktor ozasopisma „Świtło* we 
Lwowie oskarżony o zdradę stanu 
z par. 58 È 59 u. k. 

Akt oskarżenia zarzuca Bobiń- 
skiemu, (że jako wydawca i odpow. 
red. tygodnika Świtło, przez szerze- 
nie idei przewrotowych, sysłematy- 
czne pobudzanie do nienawiści 
przeciw obecnemu ustrojowi Pai- 
stwa. propagamdę myśli oderwania 
ziem zamieszkałych przez ludność 
tuską od Rzeczypospolitej, szenze- 
nie niepokojących pogłosek, syste- 
matyczne podrywanie autorytetu 
władz, zachęcanie do rewolucji so- 
cjainej i rózruchów, a za tem przez 
wzywanie i nodburzanie drukiem 
— przedsięwziąt czynności zinierza- 
jące do obalenia gqbecnei formy rza- 
Klu, do powstania i wojny domo- 
wej. 

Akt oskarżenia śnkrymihnuję Bo- 
biśskiemu zamieszczone w „Świcie 
artykuły jak „Mobilizacięć, .„Jedjnaj- 
my stę dia samoobrony“, „Z miedzy- 
narodowego ruchu robotniczego“ 
itp. 

Oskarżony broni się tem, Że arty- 
kultów tych nie pisał, a obrońca dr. 
Szuchewicz stwierdza. że artykuły 
Dodobnej treści pojawiały się czesto 
w pismach polskich a mimo to 
Wydawcy nie zostali pociąznięci 
do odpowiedzialności. 

WYROK. 

Na podstawie werdyktu sędziów 
brzysięgtych oskarżonego od winy 
I kary uwolniono. 


objąć rządy w kraju. 

Ks. Karol został już zrehabilitowa- 
ny i przyznano mu już wszystkie a- 
trybucie następcy tronu. 
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Ukraiński redaktor pod zarzutem zdrady stanu. 


Przewodniczył s. s .o. Angielski, 
oskarżał prok.  Zaniewski, bronił 
adw. dr, Szuchewicz, 

—O— 
EPILOG SENSACYJNEJ 
SPRAWY. 
Lwów, 5 października. 

Dria 5 września o godz, 16 w mie- 
szkaniy Ludwika Ralskiego, kunca 
(Asnyka 15), sym jego Adam 18-letinz 
uczeń kl. VI. gimn. zastrzeli przyja. 
ciela swego Jerzego Bachmanna, ucz- 
nią kl. VI. 

Ralski chcąc kolege poczęstować 
papierosem udał się do drugiego po- 
koiu, a nie znaloziszy papierosów — 
wyjał znajdujący sję w biurku 
browsing, poczem powrócił do poko- 
ju w którym znaydował się Bach'nan 
i w oddaleniu kilku kroków od niego 
począł manipulować coś koło rewol- 
wen W pewnym inomemcis padł 
strzał i Bachman ugodzouy kula w 
brzuch padł clężko ranny na ziemię. 
W kilka chwil potem Bachman za- 
kończył życie. 

Wczoraj odbyła się przed sędzią 
Łyczkowskitn rozprawa, w wyniku 
której oskarżony został uwoliiony 
od wimy i kary, 
<E EIETE GE CZY +... | CIEEŃRAPOOE OJO OOROZRA 


LINJA KOLEJOWA KALETY — 
PODZAMCZE OTWARTA. 

Warszawa, 4. 10. (AW.) Dnia 4 b. 
m. rano władze przyjęły i otwarły 
nowęwybudowaną linię kolejową 
Kalety —- Podzamcze, która ma lą. 
czyć Śląsk z Pamorzem. W uroczy- 
sloŚści otwarcia wzięli udział imie- 
niem Rządu pp. wicepremier Bartel 
min. kcmumikacji Romocki, oraz min. 
przem. i handlu Kwiatkowski, 

—— 
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Przesilenie rządowe w Austrji spowodowane 
aferami bankowenmi. 


Wiedeń. (Tel. wł.). 

Zrana afera „Centralnego Banku 
Niemieckich Kas Oszczędności” po- 
ciągnęła za sobą cały szereg afer, 
które spowodowały zaostrzoną wal- 
kę. ipiędzy dwiema partjatni, których 
wpływy w nepublice austrjackiej się 
rówiyważą, a mianowicie między 
—05) 


| socjalistami a chnześć. spol. W kons 
| sekuemcji tych ostrych staré, ustąe 
pienie gabinetu Ramka i cbięcie rzą» 
du przez byłego kanclerza  Setplą 
jest kwesiją naibiiższych dni. Selpel 
zajpowiada oczyszczenie atmosiery 
politycznej i przygotowanie sawyci 
wyborów: 

o0— 


Kongres Paneuroepy. 


Wiedeń, 4. 10. (PAT.) Na wazoraj- 
szem wieczorem posiedzeniu kon- 
gresu pareuropejskiego pnzewodni- 
œzący hr. Coudenhove - Calargi za- 
viadomil , zebranych, że francuski 
minister «praw zagranicznych Briand 
polecii tposłoówi francuskiemu we 
Wiedniu wywazić kongresowi 'ego 
sympałję. Depesze powitalne nadn- 
słali między innymi dr. Benesz, 
kanclerz Marz, byty minister francu- 
ski Borel. Prezydent Masaryk i b. 
kamelerz austriacki: Renner nadeslali 
pisma usprawiędliwiaijącz nikobaz- 
ność na kongresie. Po przemówiemia 
przewodniczącego ministra greckie- 
go Politisa, które wywołało wielo- 
krotne buwzfiiwe oklaski zabrał głos 


b. kanclerz niemiecki dr. Wirth oraz 
dr. Goldscheid (Wiedeń). Gratz z Bu- 
dapesztu i Bronisław Huberman Z 
Wasszawy. 

Wiedeń, 4. 10. (PAT). Na wczoraje 
szem posiedzeniu wieczornem kon- 
gresu paneuropejskiego — wygłosił 
słynny skrzypek polski Bronisław 
Hubermanyn referat o urzeczywiste 
mieniu ideatów paneuropeiskich. 

Dziś popołudniu obradowały ko~ 
misja gospodarcza i intelektualna 
kongresu paneuropelskisgo, więczo- 
rem kanclerz austriacki Ramek wy- 
daje na aześć uczestników przyjęcie 
w Schónbrunuie. 


Terminy wcielenia rekrutów. 


Lwów, 5 października. 

Min. spraw woisk. komunikuje: 
Wcielenie rekrutów z poboru 1926 r. 
zostanie przeprowadzane dwukrot- 
nie, a miangwicie: część zostanie 
wcielona między 12 i 14 b. m., reszta 
Zaś z wyjątkiem zaliczonych do 
nadkontynzentu, między 17 I 19 mar- 
ca 1927. 

Zaliczenia do nadkontyngentu beg- 
dzie przeprowadzone w marcu 1927. 

Czas służby ustanowiony dla po- 
szczególnych rodzajów broni | służb 
w następujący Sposób: 1) dla pie- 
choty, żandarmerii, taborów, oddzia- 
tów służby artyleryiskiej, dla służby 
intendantury i służby zdrowia — 18 
miesięcy bęz przerwy; 

b) dla artylerii z wyjątkiem arty- 
lerii konnej — 18 miesięcy, Przy» 
czem cześć szeregowców zostanie 
po upływie 12 miesiecy urlępowana 
na 6 miesięcy i po uptywię urlopu 
powołaną automatvcznię celem do- 
slużenia brakujących 6 miesięcy; 

c) dla kawałerji i artylerii konnej 
25 miesięcy; 

d) dia czołgów, lotnictwa, baonów 
saperów kolejowvch, łączności | ma. 
rynarki woiemnrej — Z4 mięsiące; 


Dzień p. premjera, 

Warszawa, 4. 10. (AW.) Dziś po- 
wrócił z Sulejówka Marsz. Piłsudski 
poczem przyjał: szefa administracji 
wojsk. gen. Konarzewskiego, szefa 
sztabu gen. Piskora, II wiceministra 
s. wojsk. gen. Fabrycago. zen. Góre- 
ckiego. Min. s. Wew. gen. Sławoj. 
Składkowski złożył Marsz. Piłsud- 
skiemu sprawozdanie z wyniku 
wczoraiszych obrad Rady Min. 

n pana 


PODWYŻKA PŁAC ROBOTNI- 
CZYCH NA GÓRNYM ŚLĄSKU. 
Katowice. (Tel. wł.). 
Komisia arbitrażowa na Górnym 
Śląsku w Katowicach przyznała ro. 
bołutkom w hutach żelaznych 4 pro. 
cent, w stalowniach zaś 6 procent 
podwyżki płac. 
Podwyżka obowiązuje od 
ździernika b. r. 
—Q0--— 


I pa. 


e) dla korpusu ochrony pasranicza 
24 mieslące. 

Poborowym, którzy nie stawią się 
w swoich oddziałach między 12 a 
14 b. m. liczy się czas służby ód 
dnia faktyczneko stawienia sie w gd 
dziale. 

Spóźniaiący się będą nadto. na za- 
sadzie art. 15 ustawy o pówszechn. 
obowiązku slużby wojskowej, po- 
ciąganj do odpowiedzialności sądo- 
wo karnej przed sądami w0isew. 

Wszelkie podania w sprawach 
wojskowych należy wnosić zasadni- 
czo do PKU. właściwej dla taktycze 
nega miejsca zamieszkania petenta 
luk do władzy administracy'nei 1-ej 
instancji. 

Wszelkich informacyj w sprawach 
dotyczących służby wojskowej, u- 
dzielają również właściwe P, K. U. 
ustnie lub pisemnie. 

Wymienione wyżej podania, nie- 
właściwie skierowane, będą rzez 
min. spraw wojsk. przęsyłane do 
właściwych kompetentnych władz 
celem odpowiedniego załatwienia, 

Odpowiedzi mogą petenci otrzy- 
mać dopiero od tych włada a nie 
z ministerstwa spraw wojskowych, 


| Adres Polski dla Prezydenta 
Goolidge'a. 
Warszawa. (Tel. wt). 

Wyjechała ztąd do Ameryki dele- 
gacja cęntrajinego komitetu obchodu 
150-lecia niepodległości Stanów Zi- 
dnoczonych Ameryki, w celu wtrę- 
czenia prezydentowi C, Coolidge- 
owi lll tek z „Adresem”* od nanodu 
polskiego do rarodu amerykańskie- 
go z podpisami przeszło 5 milļonów 
obywateli polskich, 

W skład delegacji wchodza: pre- 
zes Izby polsko - amenykarńiskiej w. 
Warszawie Leopold Kotowski i by- 
ły minister handlu Jerzy Iwanow- 
ski. W Ameryce dołaczy się do nich 
poseł polski w Waszyngtonie Cile- 
chanowski i dwaj konsulowie polscy 
w Ameryce, 

Delegaci będą przyjęci na audien- 
cii u prezydenta Stanów Zjednoczo- 
mych i Ie b m. wezmą udział w po. 
święceniu kamienia węgielnego pod 
pomnik Kościuszki w Bostowia, 
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Dziś: rzym-kat. 
Placydy m. gr.-kat. 
Foky i Jony. 

jutro: rzym.-kat. 
Brunona op. gr.- 
kat. Zacz Ś. Jana. 


PAŻDZIERNIK 


WTOREK 
BERETY 


REPERTUAR TEATRÓW. 
MIEJSKICH. 


TEATR WIELKI. 
Wtorek 5 bm. „Tosca“. 
Środa 6 bm. „Kobieta, wino i dancing" 
Czwartek 7 bm. „Cyrano de Bergerac“ 
Š akt. komedja. 


TEATR NOWOŚCI. 
Wtorek 5 bm. „Nasza żonusia*. 
Środa 6 bm. „Teresina“. 
Czwartek 7 bm. „Nitouche*. 


REPERTUAR TEATRU MAŁEGO: 


Wtorek o 7.30 „Mężczyzna i kobieta“. 
Środa o 7:30 „Mężczyzna i kobieta*. 
Cwartek o 7:30 „Mężczyzna i kobieta“. 
Piątek o 7:30 „Mężczyzna i kobieta“. 
Soboia o 7:30 „Mężczyzna i kobieta“. 


CO GRAJĄ DZISIAJ W KINIE; 

Apolla: „Złoty inotylek*, 

Chimera: „Ludzie bez ojczyzny”. 

Koparnik: „Księżniczka i błazen*. 

Marysienka : „Księżniczka i błazen. 

Lew: „Z rąx do rąk“. 

Palace: „Biała śmierć". 

Uciecha: „Tajemnicza czwórka“. 
—p—— 

Biuro Koncertowe M. Tuerka. 
Wtorek 5 października : Z Cyklu kon* 
certów mistrzowskich II, DREZDEN- 

SKI Kwartet Smyczkowy 2921 
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— Teatr Wialki. Dziś wspaniała opera 
Puccini'ego „Tosca“ w doskonałem wyko- 
naniu artystycznem i wokalnem. 
W środę. 6 bm., znakomita, ciesząca się 
niesłabnącem powodzeniem, komedja Ste- 
fana Kiedrzyńskiego: „Kobieta, wina i dan- 
cing*. 
— Cyrano de Bergerac“, słynna, 5-aktowa 
komedja herciczna Edmunda Rostanda, 
arcydzieło nowoczesnego dramatu francus= 
kiego, ukaże się już w bieżącym tygodniu 
na scenie Teatru Wielkiego — w nowę 
inscenizacji reżysera, p. Janosza Strachoc- 
kiego, w świetńych stylowych dekoracjach 
p. Z Balka i nowych kostjumach.. W ro- 
lach czołowych wystąpią pp. Halska (Rok- 
sana), Strachocki (Cyrano) i Knobelsdorf 
(Chrystjan) — pozątem uczestniczy w przed- 
stawieniu prawie cały personal dramatycz- 
ny naszych teatrów. 


— Teatr Nowości. powtarza dziś bajecz- 
nie wesołą komedję Hopwooda: „Nasza 
żenusia* — a jutro w Środę, kapiłalną o- 
peretkę O. Straussa: „Teresina“. 

-— Dzisiejsza t. |. wtorkowa premjera w 
Teatrze Małym głośnej sztuki W. Lakatosa 
pi. „Mężczyzna i kobleta* zapowiada się 
re każdym względem doskonale. Temat 

tóry obrał autor przedstawia w sposób 
bardzo oryginalny a akcja toczy się niez- 
miernie żywo i zajmująco. Obsada sztuki 
oraz niezmiernie staranna reżyserja napew- 
no sprawią, że sztuka zdobędzie sobie po- 
dobue powodzenie, jakiem cieszyła się na 
wszystkich scenach zagranicznych. 


— Teatr Mały w Przemyślu. Na zapro- 
szenie komitetu obywatelskiego odegra 
Teatr Mały w środę 6 bm. świetną kome- 
dją Verneuilia „Azais“, w obsadzie premie- 
rowej z Rasińskimi, Czajkowską i Orze= 
chowskim na czele w gmachu Teatru Pol- 
skiego na Zasaniu w Przemyślu. Przyjazd 
Teatru Małego ze Lwowa wzbudził żywe 
zainteresowanie w całem mieście.. 

— Źwiązek Podoilcerów Rezer. Ziem. 
Połud» wschod. Rzeczypospolitej wzywa 
wszystkich podoficerów rezerwy celem re- 
jestracji. Wpisy przyjmuje sekretarjat co- 
dziennie od 6—8-mej wieczorem a w nie- 
dzielę i święta od 10—1 przedpołudniem 
ul. Lindego I. 10 parter. Z prowincji zgło- 
szenia orzytmuie sekretacjat pisemnie. 

AAA 

— Zapowiedziany do Sofji na 19 
{ 20 września r. b. Kongres Słowiań- 
skiego Związku Młodzieży Wieiskiej 
wskutek zakazu rządu bufgarskezo 
odbędzie się w Pradze Czeskiej dn. 
31 października i 1 listopada 1926 r. 

— Z ruchu artystycznego. Pary- 
skie „Association d'expansion et Ć. 
changes artistiques“ zaprosiło znaną 
artystkę Iwowską m. J. Kratochwila- 
Widymską na stałą koresnondentkę 
z zakresu sztuk plastycznych wę 
Lwowie, a 


LL. 
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OD ADMINISTRACJI. 
Wszelkie kwoty pod adresem 
Administracji „Kurjera Lwowskie- 
go“ Przesyłać należy przekazami 
pocztęwemi lub na numer P. K. O. 


153.215. 


—0— 
Mówią, że... 


od jakicgoś czastt od- 
bywają Sie tak zwane tajne licytacje, 6 
których nikt nic nie wie, bo nie są nigdzie 
ogłaszane a na których „wtajemniczeni“ 
kupują towar za bezcen. 
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aż nadto znany jest fakt, że na takiej ta- 
jemniczej licytacji kuolono budynek cyrku 
Kornackiego wraz z całem urządzeniem, 
ża dwa tysiące złotych!! A tymczasem 
same kilimy i krzesła warte były do 
10.000 zł.!! Niedawno znowu odbywała się 
po cichutku taka „licytacja“ w pewnym 
wielkim składzie obuwia przy ul. Legjo- 
nów, gdzie sprzedano kilka tysięcy par 
obuwia po 3 złp. od pary, wartającej 40 
i więcej złp.!! Przed wojną każda sądowa 
licytacja ogłaszana była na tydzień, naj- 
mniej w kilku dziennikach, dziś zaniecha- 
no lego i wywiesza się czasem za kratka- 
mi w sądzie takie uwiadoinienie, ale na 
krótko i tylko w ten sposób, iż nikt tego 
przeczytać nie może, bo... często zakrywa 
Je inne ogłoszenie. Przecież w ten sposób 
rujnuje się i dłużnika i wierzyciela a tylko 
jacyś wtajemniczeni grubo zarabiają. 
Przecież mamy jakieś organy przeprowa- 
dzające te licytacje, mamy specjalne prze- 
pisy, których trzymać się należy. Ktoś do- 
pilnować musi tei sprawy. gdyż możemy 
być znowu świadkami jakiej głośnej afery. 
A już tyle tego przeżyliśmy i — tyle naje- 
dliśmy się wstydu... 
rrr. 


Bank Gospodarstwa Krajowego 


Oddział we Lwowie 


zawiadamia, że od 1 października 
1926 na okres zimowy kasy ban- 
kowe otwarte będą od godz. 9 do 14 
w sobotę ód 9 do 13. 2949 
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— Okregowy inspektor pracy we 
Lwowie p. A. Nawratil powrócił z 
młopu i objął urzędowanie. 

— Z powodu przebudowy mostu 
kolejowego w kim, 402 4/5 liimi 
Lwów —. Podwołoczyska, odbywać 
sie będzie począwszy od dnia 7 bm. 
godzina 7 do dnia 9 ban. godzina 18 
ruch pasażerski aniędzy stacjami 
Tarmopo(—Borki wielkie przy wszy- 
stkich pociągach pasażerskich  'inji 
TarnopolPodwołoczyska i Tarno- 
pol--Grzymałów przez prizesiadamnie 
podróżnych i przenoszenie bagażu 
ręcznego. Przewóz bagażu innego 
niż ręczny, oraz przesyłek nadzwy- 
<zajnych dopuszczalny będzie tylko 
po Taritopoł względnie od strony 
iPodwołoczysk i Grzvymałów tylko 
po Borki Wielkie. 

Ruch pociągów towarowycli mic- 
dzy Tarnopolem i Podwołoczyskanni 
względnie Grzymałowem, zostanie 
na czas powyższy zupełnie wstrzy- 
many. 

——00—— 
Aułami do bieguna północnego. 


Paryż, (Tel. wl). 

Oficer marynarki francuskiej Dar- 
cier, przygotowuje iuż od kilku mie- 
sięcy w głębokiej tajemnicy naingw.. 
szą ekspedycję do bieguna północ- 
nego. Weźmie w niej udział szes- 
nastu uczestników. Wyjadą oni o- 
kręfem z Hawru, a z Spitzbergu 
pomkną autotraktorami przez nic- 
przejrzane białe poła, drogą Amund- 
sena z r. 1926 przez biegun do Alas- 
ki. Droga wynosi 3.000 km. Wyipra- 
wa zaopatrzona jest w najnowsze 
Środki ratunkowe i techniczne, a 
zabiera tyle zapasów żywiności, że 
przez cały rok będzie mogła bawić 
na wiecznym lodzie. 

———— 
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Odczyt prof. Kleinera o „Księciu Podatki bezpośrednie 


Niezłomnym”. 
Lwów, 5. października. 

Po dość długiej przerwie roz- 
peczął Zawodowy Związek Literatów 
Pol. szczęśliwym krokiem nawy 
sezon odczytowy. Na powodzenie 
sobotniego wykładu w sali ratu- 
szowej wpłyneło zarówno nazwi- 
sko prelegenta, jak też wybór te- 
matu. prof. Kleiner mówi bowiem 
o „Księciu Niszłomnym*, którego 
zjawiskową realizację oglądał 
Lwów niedawno w świetnej inter- 
pretacji „Reduty“ na pl. Domini- 
kańskim. 

Prelegent  zesławił Calderona 
z nieśmiertelnym przekładem na- 
szego wieszcza. Słowacki odbiegł 
w nim od ram niewolniczego tłu- 
maczenia, a stworzył na podstawie 
utworu Calderona poemat niemal 
własny, zabarwiony jego swoistą 
fantazją, umocniony potęgą pło- 
miennego słowa, które jednak do- 
straja się do stylu autora. Postać 
Don Ferdynanda stała się dla Sło- 
wackiego wcieleniem poszukiwanego 
ideału człowieka, dała możność 
wyładowania w twórczej ekstazie 
świętego zapału dla idei cierpienia 
i ofiary. Porównanie tych dwóch 
utworów — oryginału i przekładu, 
ubrał prof. Kleiner w prawdziwy 
powab żywego słowa i poruszył w 
duszach słuchaczy wszystkie te 
struny, jakie odrywają się pod 
dźwiękiem czarującej poezji Sło- 
wackiego. 

Tłumne grono obecnych podzię- 
kowało prelegentowi gorącymi o- 
klaskami. (m). 


ze świata. 

© Zbiory tytoniu w Turcji. We- 
diug wiadomości z Konstantynopola 
oblicza się tęgoroczne. zbiory. tyto- 
niu na 40 milionów kg. Z tego 8 mili. 
kg przeznacza się na potrzeby wew- 
iętrzne, pozostałych zaś 32 miljon. 
kg stawia rząd turecki do dyspozy- 
cj! dla celów wywczowych. 

-- Wywóz sowieckiego drzewa do 
Ameryki. Północno - zachodni od- 
dział Amtorgu organizuje wywóz ro- 
syjskiego drzewa do Ameryki. Do- 
tyciczas jeszcze nigdy sowieckie 
drzewo nie była do Ameryki eks- 
portowanę. Pierwszy transport ma 
już odejść w: najbliższym czasie. 

+ Polskie groby wojenne w Cze- 
chosłowacji. Jak donoszą pisma pra- 
skie, w Czechosłowacji znajduje się 
ogółem 109.537 gnobów wojennych, 
w tej liczbie 8.433 grobów polskich, 
a 60.709 czeskosłowackich, reszta 
zaś przypada na Jugosłorwian, Wło- 
chów. Węgrów i t. dd. 
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SZKOŁA PRZEMYSŁU 
ARTYSTYCZNEGO 


MARJI GESZWINDOWEJ 


LWÓW, UL. REJA 3. 


Przygetowuje wzeram szkół zagranicznych 
da samodzielnej, twórczej, artystyczne] pracy. 

Nauka obejmuje: rysunek kompozycyjny 
dla tkactwn, haiciarstwa, koronkarstwa, ro- 
bót metalowych i ceramicznych. 

Teorja harmon]i barw, modelowanie, per- 
spektywa, geometrja wykreślna. Hist. sztuki 
i kostjumu, twwaroznawstwe. 

Hafty, koronki, batiki, roboty w metalu, 
skórze i drzewie. i 


Kursa dokształcające dla zawodo- 
wych nauczycielek. 
Zgłoszenia przyjmuje przedpołu- 
dniem. Ul. Reja 3, prawy parter. 
—0— 


| 


|Zapisujcie się do Ligi Ghrory 


w październiku. 
Lwów, 5 października. 

Ministerstwo skarbu — przypiomima 
płatnikom. że w październiku r. b. 
przypadają do zapłaty następujące 
podatki bezpośrednie. 

1. Od 15/10 do 15/11 wpłata I-ziej 
raty podatków gruntowych za bie- 
żący 1926 rok. 

2. Do 15/10 wpłata podatku prze» 
mysłowego ed obrotu, osiągniyiczo 
w poprzednim miesiącu przez przed- 
siębiorstwa handlowe I. i II. kafe- 
ganii i przemysłowe I. — V. kategow- 
ji, prowadzące prawidłowe ksiegi 
handlowe, oraz przedsiębiorstwa 
sprawozdawcze. 

3. Do 20.10 wpłata połowy zaliczki 
na poczet podatku przemysłowego 
od obrotu za III. kwartał 1926 r. 

4. Podatek dochodowy od upossa 
żeń służbowych, emerytur i wyna- 
grodzeń za pracę najemna — w cia- 
gu 7-miu dni, liczac od daia po do- 
konaniu potrącenia podatku. 

5. Do 31/10 wpłata przez płatników 
Li UL gnpy kontyngentowej (rol- 
nietwio, drobny handel, wieszytelno- 
ści pieniężne etc. (calkowicie wyinie- 
nZzoniego fin: łącznie z dotycliez:so- 

emi ratami) podatku majątkowego 
bez zwyżki kontyngentowej oraz 
przez płainików li. grupy (większy 
piizzmysł | handel) — połowę poda- 
tuu maiątkowego, wraz ze zwyżką 
kanty ngentową. 

Wyjątek stanowia piatnicy, któ» 
rych majątek oszacowano nie wyżej 
niż 10.000 zlotych, i któnzy w myśl 
dotychczasowych zarządzeń, obowią 
gani sa w terminie do końca pa- 
ździernika r. b. uiścić we wszystkich 
grupach uzupełnienie do połowy 
anyiniierzonego im podatku. 

Nadto płatne są podatki, na które 
płatnicy otrzymali nakazy płatnicze 
z tenminem platności w październiku 
r. b. tudzież kwoty podatków odro- 
czonych i rozłożńych na raty z tere 
iminem płatności w tymże miesiącu. 


Kurjer Radjowy ] 
Program radjokoncertów na dziś: 


Warszawa (450). Godz. 17.30. Kon- 
cert popołudniowy. 

Medioian (320). Godz. 21.12. Kon- 
cert. 

Oslo (382). Godz. 21.30. Koncert 
fortepianowy. 

Frankiurt (470). Godz. 19.30. Tran- 
misją z opery Frankfurckiej „Der 
Wafferschmied*. 

Zurych (513). Godz. 20.00. Koncert 
utworów Verdiego. 

Wiedeń (551). Godz. 20.05. Orkie+ 
stralny koncert z udzialem solkstów- 

Berna (560). Godz. 20.00, Arje i o- 
pieretki francuskie. 

Budapeszt (560). Gode. 21.30. Mu- 
zyka kamerama. 

Praga (594). Godz. 21.00. Muzyka 
popularna. 

Prof. Mac Calum z Wiednia do- 
nosi że w tym sezonie przerabia W 
uniwersytecie radtofonicznym w po” 
miedziałek i środę O. Wilde'a „The 
Ideal Housband*; we wtorek i czw” 
tek historiji literatury amgieiskilei. — 
Odpowiednie radioodbiprniki zaleca” 
RADJO - KINOFOT, Lwów, ulic 
3-go Maja 1la. Telefon Nr. 34—20. 
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Kursy języka francuskiego 


'|Towarzystwa Przyjaciół Francji we Lwow 


Wpisy da 9. X. od 6 do 8 wieczor A 
Początek kursów 11 10, 1926. Gimnazjć 
III. ul Batorego 5. 29 
———— 


Powietrznej Państwa. 
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„Ki J£JER LWOWSKI, środa, 6 paździmnika 1926. i 


Kurjer ekonomiczny. 


WZROST PRODUKCJI ROPY | 
NAFTOWEJ W RUMUNII. 

Według danych — siatystycznych 
wynosiła produkcja ropy naitowe: 
w Rumunii w czasie od I stycznia 
do I sierpnia r. b. 1.806 tysięcy tomm. 
W roku ubiegłym w tym samym 
czasie wydobyto 1.258 tysięcy tonn 
ropy naftowej. 

W sferach przetnysłowych wielkie 
zatiicipokojenie wywołuje fakt- iż ce- 
na produktów naftowych od pewne- 
go czasu wykazuje stały spadek. 

Spadek cen w przemyśle nafto- 
vyn powodowanv jest miełylko 
zwiększoną płodukcią, lecz i tem, że 
u producentów pozostały na skła- 
dzie wielkie zapasy ropy naftowej z 
roku ubiegłego. 


ZJAZD NAFTOWY W WARSZA- 
WI 


Warszawa (Tel. wł.). 

Wskutek pomtyślniej koniunktury 
dla nopy, zaczęły w ostatnich cza- 
sach mniejsze towamnzysttwa  zwię- 
kszać wiercenia, które pnzez szereg 
miesiecy z powodu bnaku gotówki 
leżały odłogiem. 

W pierwszej półowie październi- 
ka odbędzie się w Warszawie zebra- 
nie członków Ziednoczenia raiinerów 
olei mineralnych, które zastanowi 
sie między innemi nad śmodkami, w 
jaki sposób moglibyśmy skutecznie 
konkurować na rynkach obcych, przy 
odpowiedniem podniesieniu cen na- 
szych produktów, należących pod 
wzgledem wysokiej wartości do naj- 
lepszych w Europie. 

W związku z podwyżką cer ropy 
po Geści także wskutek sezonu je- 
"ErogO i zimowego podniosła się w 
Warszawie cena naity z 44.50 na 49 
zł, za 100 kg. 


GIEŁDA LWOWSKA. 

Na targu akcyinym sytuacja nao- 
tół niezmieniona. Kursy uirzymały 
Się 4 bm. na dotychczasowym po- 
ziomie przy średiiej ilości transak- 
cji. Popyt za Lokomotywami, Górką 
Niemojowskim i Sierszą. Dla akcji 
bankowych i handlowych zaintere- 
Sowania nie było, Tendencia utrzy= 
Mana. Usposobienie spokojne. 

Kotowane: Chodorów 103; Ćmie- 
lów 0.23. 0.24, 0.25, 0.26; Gazofina 
2.40; Nitrat 0.13: Pezet 3.—; Polska 
pe (-40, 0.41. 0.42, 0.43; Tesp 18.75 | 
"8,60, 
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OBROTY PRYWATNE. 

Mcżoraj tendencja chwiejna. D- 
brót średni. Srebro znacznie spadło. 

Doler ameryk. 8.98 do 8.99; dolar 
kiad. $.93 do 5.94; kor. czesk. 0.26 
do 6.26; Jeje 0.04 do 0.04 1⁄3; 
irark franc. 0.25 do 0.25%; frank 
Szwajcar. 1470 do 1.75; funty sziert. 
48.00 do 45.50. 

Złoto: 26 kor. 35.90 do 36.50; 20 
frank. 33.30 do 33.80; 20 mark. 42.20 
do 42.70; 10 rubli 45.50 do 46.00. 

Srehro: kor. austr. 0.66 do 0.67; 
5 kor. 3.60 do 3.70; fłarenv 1.80 do 
1.85; ruble 2.80 do 2.90; kopejki za 
nubel 1.40 do 1.45. 


GIELDA ZBOŻOWA. 

Dla pszenicy s!absze zalitereso- 
wanie, wobec czego cemy zniżkuia. 
W życie podaż dostateczna: przy od- 
powiednim popycie, ceny zwyżkują. 
Owies poszukiwamy i drożeje. Ten- 
dencia z wyjatkiem pszenicy, zwyż 
kowa. Usposobienie ożywione. 

Pszemica dworska 44.00 do 45.00. 
Pszenica zbiorowa 41.00 do 42.00. 
Żyto 31.50 do 32.50. Jęczmień prze- 
miałowy 27.00 do 27.50. Jęczmień 
pastewny 24.15 do 25.25, Owies 25.00 
26.00. Ziemniaki przetmysitowe 5.25 
do 5.75. Fireczka 26.75 do 29.25. 


TYGODNIOWE SPRAWOZDANIE 
GIEŁDY AKCYJNEJ WE LWOWIE. 

Cechą targu akcyjnego w tygo. 
drin ubiegłym było zwiększone zą- 
ofiarowamwie wszystkich prawie gł 
tunków papierów dywidendowycih. 
Ceny kształtowały się niejędnolicie. 
Naogói zapowiadała się stopniowa 
zaiżka. Do wyjątków należały jedy- 
nie akcię Chodorowa, w ldórych sta- 
le było brak towaru a w końcu ty- 
goduiia kurs ich doszędł do 15 zł, 
przy obrotach kilkunastu tysięcy zła 
tych. W stanie zupełnego prawie za- 
miedbamia znajdowały się akcie arbi- 
trażowe a oferewamo przy braku 
chętnych kupna Browary po 13 zł., 
Sierszę górniczą niżej 4 zł, Zik- 
niewskiego miżej 13 zł. Dia akcii ban 
kowych i handlowych ziańnteresowa- 
mie było małe. Zmniejszomie Zapo- 


kursach akcji niekotowanych. Rynek 
walutowy inimo miępewnej sytuacii 
na terenie warszawskim, wykazy- 
wał naogół stabilizację, a kurs doña- 
ra przejściowo tylko przekroczył o 
2 punkiy granicę © zł. Tendencja nie- 
jednolita. Usposobieniie wyczekujące. 


KURJER SPORTOWY. 


PIŁKA NOŻNA, 


Pogoń - Lechia 3:1 (1:0). Zastu- 
Zory zwycięstwo Pogoni, która wy- 
Stąpiła do tych zawodów z Zimerem, 
„icistaubem i Mauerem w mieisce 
Kuchawa. Garbienia i Gebartowskie 
Fo. Lechia grała bez Wichury. W 
tgoni zasługuje na wyszczególnie- 
lie cały napad, w którym najlapiiej 
anal, Zimer i Szabakiewiicz. Pierwszą 
Tamkę uzyskuic w 8 minucie Gold- 
Staub, drugą Bacz w 38, al Zimmer 
Sieta w 45 m. trzecią bramke. — 
" Upkt honorowy dla Lechii uzyskał 
50 m. Rusiecki, Zawody trwały 60 
din, Sędziował p. Seemann bardzo 
"brzię. 
Czarni - Hasmonea 1:1 (1:1). Has- 
proa w komplecie,  Czarmi bez 
paly (Wimnicki), Komopaska (Kli 
qartowicz). Wójcika _ (Fichtel), 
(Ar delowskiego (Klamut) i Wronki 
Mirenski). Mimo tak mocno reza- 
p, owego, składu. Czarni, dzięki do- 
"© erze obrony i pomocy, uzyskafi 
tik remisowy. Bramkę dla Czat- | 


nych zdobył w 3%-cieq minucie Kla- 
maut, dla Fasmomej Mahler z podania 
Stfuermarna w 25 mimicie gry. — 
Z Czarnych należy wymienić Kla- 
muta, Ostrowskiego, Witkowskiego, 
Horaka, Kmicińskiego } Winnickiego. 
Z Hasmorei najlepszy Birnbach i 
Fieischer w pomocy. Sędzjował p. 
Zawiikowski. 

Vis - A. Z. S. 1:1 (1:1) Drugie za- 
wody o mistrzostwo klasy B. nie 
pizyniosły rozstrzygnięcia, mima 
pizewagi A. Z. S.-u. Bramki sitrze- 
Mii Kührer dla Visu i Chudzicki dla 
A. Z. S. Sędziował p. Przestrzelski. 

Świłeź - Jutrzenka 2:0 (1:0). Sę- 
dzia p. Stein. 

Świteź I. - Z. Z. K 3:2 (1:1). S- 
dzia p. Janusz. 

i Ów oldboye - Browary 4:2 
2:1). 

Stockhoim. Szwecia - Polska 3:1 
(8:0). Zawody  międzypasistwomwe 
zekończyły się klęska Polski. Gra 
prowadzona w żywam tempie i bar- 
dzo iteręsująca. Po przerwie prze- 


. 


trzebowamie cdbilio się również 


waga Polski. dla które bramkę ho- 
nomową stmzelił Adamek. Widzów 15 
tysięcy, wśród mich, król szwedzki. 

Kraków. Wisła - Kolelowy K. S. 
(Katowice) 3:0 (0:0). Makkabi - Ju- 
rzenka 2:1 (1:1). Wisła - Jutrzenka 
4:0 (2:0). 

Łódź. Cracovia - £. K. S. 2:9 (1.0). 
Makkabi (Kraków) =- Hakoah 4:0 
e =- Makkabi (Kraków) 5:0 

1:0). 

Katowice. f. F. C. - Móhr-Ostrau. 
er S. K. 4:1 (3:0). Diana „ Śląsk 4:0. 

Warszawa,  Makkabi - Warsza- 
wianka komb. 4:3 (2:1). _ Poionia- 
R 6:4 (3:2). Iskra - Korona 4:2 
(W. 

Wilno. i p. p. Leg. - Pogoń 3:0 
(2:0). 

Poznań. Posnania „ Unia 4:2. 


WYNIKI ZAWODÓW ZAGRANI- 
CZNYCH. 

Kopenhaga. Dania - Szwecja 2:0 
(1:0). Zawody międzypaństwawe. — 
Sędzicwał dr. Bauwens. 

Wiedeń. Rapid - Hakoah 2:1, Sim. 
mering - Wacker 2:1, A. B. C. ~ A- 
matorzy 3:1, Vienna - Slovan 4:0, 
Admira „ Rudolshiigel 6:2, F. A. C, =- 
Sportklub 2:2. 

Budapeszt. F. T. C. - Ujpesti 3:0. 
33“ F. C. - Kispesti 0:0, Vasas - 
Bastia 2:1, HI. Ker. - Nemzeti 2:0, 
Slavia (Praga) - Hungaria (dawniej 
M. T. K) 2:1 (2:1). 

Praga. Austrja „ Czechosłowacja 
2:1. Zawody międzypaństwowe. 

D. F. C. - Victoria Żiżkov 2:6, Vr- 
sovice - C. A. F. K. 4:2, Teplitzer 
P. C. Nuselski 2:5. Cechie VII 
Sparta Kosire 2:2. 

Zagrzeb. Rumunja - Jugosławia 
2:2 (1:2). Zawody międzypaństwo- 
we. 


LEKKA ATLETYKA. 

Rekord polski w rzucie dyskiem 
zdobył por- Józet Baram (Pogoń) o- 
siagając 42 m. 30 em. (Dawny nekord 
p. Barana 41.99), 

W gpięcioboju drużynowym mło- 
dzieży szkół średnich o nagrode we- 
drowna T. Z. R. pierwsze miejsce 
zdobyło Seminarium mauczycietskie 
meskie uzyskuiąc 8.948.60 punktów. 
2) Gimnazjum IX. 7,750.71 nnmktów. 

Warszawa. Pięciobój drużynowy 
o puhar Spitzberga wygral A. Z. S. 
10,032.37 jpifxkt. 2) Polonja 7,936.43 
punktów. 

Paryż. Rekord światowy na 800 m, 
postawi Martin w czasie 2:26 i ośm 
dziesiątych. 

TENIS. ; 

Poznań. Mistrzostwo Wielkopolski 
wygrał Czetwertyński, bijąc we fi- 
male Niemca Prenna 10:8, 3:6, 2:6, 
G3., 7:52 

Mistrzem szkół Średnich m. Lwa- 
wa w grze Dojedymczej na r. 1926/27 
został Remizowski Adam (gimn. TV.) 
— w grze podwójnej Remizowski A- 
dan — Siwiec Ryszard (Gimn. IV). 
Czwarty dzień turnieju o Mistrzo: 

stwo Okręgu lwowskiego: 

Gra pojedyncza panów o puhar 
W. A. C. — we finale wygrywa p. 
Kuchar Władysław przeciwko p. Z. 
Stahlowi 4:6. 6:1, 6:1. 

Gra pojedyncza pań: Grobllewska 


*—(Gołąbówna: 6:2, 6:1, do tinału de- 


chodzą pp. Kierską i Groblewska. 
Gra mieszana pań i panów: Lam- 
desówna, Remtschner — Uninowi- 
czównia, Nowiński 6:1, 6:1, Lamde- 
sówna, Rentschner —  Bystrzonow- 
ska, Mauer 9:7, 6:4. Gołabówna, Ku- 
char Orzechowska, Bogucka: 8:6, 
6:8, 6:3, Goiąbówma, Kuchar Zb. — 
Brochwicz, Gmom: 6:3. 6:3. Groble- 
wska, Zdz.. Stani — Kochanowska, 
Adam Stahl: 6:1, 8:6, Kierska, Wel- 
A — Landesówna, Remischner 6:2, 
a d 


/ 


Gta podwójna pań: Orzechowska 
Gołąbówna — Brochwicz, Umiaaw** 
czówna: 6:2, 6:8, Orzechowska, Go- 
bbówra—Kocharnwska, Usterzan 
ka: 6:4, 6:3. Kierskka, Groblewska 
Orzechorwska, Gołąbówna: 6:1. 2.5, 
6:1. zdobywając w ten sposób Bterw= 
sza taglxdę. 

Gra podwójga panów: Bogucki, 
Weldon, Maner, Stworzeński: 6:4, 
6:3, Wolisz, Głażewski: Bogucki, 
Weiden: 6:4, 6:8, mistrzostwo w 
grze podwójnej panów zdobywarą 
pp. Kuchar Wł. i Zd. Sdaml pnzeciw- 
ko Wolisz, Głażewski w stosunxu. 
6:2. 6:1. 

Gra potedyncza iuniorek: pierw- 
sz regrode zdobywa p. GHabów-- 
na przeciwko p. Bystrzonowskiał 
6:1. 6:0. . 

Gra pojedyncza juniorów: Papier- 
koweki: Laub 6:0, 6:3, pierwszą na- 
grodę zdobywa Pp. Papierkowski 
przeciwko p. Janeli 4:6, 6:3, 6:4. 


PIĄTY DZIEŃ TURNIEJU TENNI- 
SOWEGO O MISTRZOSTWO 
QKRĘGU. 

Finał Pań w zrae pojedynczej o 
Mistrz. Okręgu wygrywa p. Gn- 
biewska przeciwko p. Kienskiej $:6, 
6:4 


Finat Panów w grze poiedynozej 
o Mistnz. Okręgu przerwany zastał 
z powodu zmierzchu. Stosunek do- 
tychczasowy jest: 6:4, 6:3, 1:6 dla 
p. Wł. Kuchara. 

Dzić o godz. 14.30 dokończemie fi- 
natr między pp. Wł. Kucharem a Z. 
Startem. potem fmal gry mieszanef. 

KOLARSTWO. 

Bieg kolarski „Gazety Porannej" 
o puhar wedrówny. wygrywa drygi 
rok z rzedu Adler (L. T. K. M.) w 
czasie 1 godzina 35:40. 2) Fróss 
1.35:45. 3) Motylewski 1.37. 4) Se^ 
beński, wszyscy z L. T. K. M. 

Warszawa, W biegu na przełaj 
(Cyklopedestre) urządzonym przez 
„Rzeczpospolitą” ma przestrzeni 25 
kilometrów z udziałem 93 zaiwodni- 
ków, pierwszy przybył do mety 
Glowacki (Amatorzy) w czasie 1 z. 
8 minut. 

Kraków. Mistrzostwo w jeździe 
motccyki. zdobył Rudarski. 
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MIEJSKI TEATR WIELKI 


Początek przedsławień o godz. 730 
Wtorek 5 października 1926. 


TOSCA 


Opera w 3 aktach. 
OSOBY: 


Flora Tosca, śpiewaczka Piatówna 
Mario Cavaradossi, malarz Perkowicz 
Baron Scarpia, nacz. polic. Płoński 
Cezar Angellotti, konsul 

b. republiki rzymskiej Tarnawski 
Zakrystjan | Martini 
Spotieta, agent policyjny Łowczyński 
Sciarrone. żandarm Szymański 
Dozorca więzienia l 4,71 
Pasterz Ostrowska 


——J——— 
TEATR ROWOSCI, 
Wtorek 5 października 1926. 
—0— 
Nasza żonusia 


farsa w 3-ch akt. Avery'ego Hopwood'a 
Tłumaczył z angielskiego Wel. 


OSOBY: 
Herbert Warren M. Winkler 
Dodo, jego żona Z. Łozińska 
Dr. Eljot w. Zabielski 
Fanny, jego żona Z. Grzębska 
Bobby Brown J. Szyndler 


Angelika Martin, na- 

rzeczona Bobby'ego Klimontowiczówna 
Hogg, służący w pen- 

sjonacie dla kawa- 


lerów K. Okomicki 
Tommy Belden, poeta M. Korczykiewie2 
Dr. Haywood W. Brochwicz 


Durkesłuźący Warrena 1. Przystawski 
Rzecz dzieje się w Ameryce. 
Reżyser K. Okornicki, 
a 
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"WOBEC EPIDEMII |, 


af 
wypadania włosów 

jedynym środkiem leczniczym jest zna- 
ny roślinny balsam „VERUS“, który e > 
usuwa raz na zawsze łupież, łamli- fac, jl 

wość i rozdwajanie się włosów. ET JA 
UWAGA: Każdy. kto nadeśle nam z 
swój dokładny adres z wycinkiem tego ż 
ogłoszenia, otrzyma pocztą za zalicze v“ |/ 5 
niem zł. 850 komplet następujących APA 


środków: 


1 flakon balsamu roślinnego „VERUS% 
1 pudełko ziół do myc: utowy 
1 kawałek mydła przeciw sanemji włosów 


Dołączamy również dokładny sposób użycia. — Zamówienia prosimy adresować: 
Laboratorjum Leczniczo-Kosmełyczne pod kier. Magistra Farm. 


zem WARSZAWA, ŚLISKA Nr. 32. 2907 
PIETRA bar ęieża e GAGA) poleca po cenie niskiej 


(ist fabryka pokost 


Egz. od 1848 R 
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Í pelna gwarancja 


JEDNAR HIE WSTTSTRO 
BOŻNA NABYĆ 2A PENĄDZE! 


RUCKFERBIR — choćby wy- 
dał miljony — nie przeczyta 
lepszej książki, niż powieść; 
Tołstoja, Stevensona, HHamsu- 
na, Wellsa, którą każdy dziś 
może dostać za 95 groszy, 
ZA GENĘ BAJGORSZEMO PUDELKA 
WAJLIGKSZYCH å 
BIBLJOTEKA GROSZOWA 
WARSZAWA, MONIUSZKI IL. 
W ostatnich tygodniach wydała: . 
4. Tetiso — Fadżi-Murat 
2. b. Sfevencen— Djement Radźy 
Siriażheng. Hamszen—Opowieści 
M. R. Gets — Kraina 
Adott Dówastónki — 
Na warszawskim: bnuku., 
(wydanim zbiorowego tom perasa 


Drukujemy: Bsnneta, Dostejowskiago, 
Coliodiego, Jokaya, Walter Scotta, * 


Tom %5 gr. finmemem hwartainy 398: 


:Dio prenumeratorów darmo magazyn. 
„iGiP”, dodatki dla miodziaży, ” 


„KURJER LWOWSKT”, 


POLECAMY 
WSZELKIE NAJPRZEDNIEJSZE GATUNKI 


CUKRU 


SPRZEDAŻ ak y 


Nauka i a natia 1. aeeoa 


TENOGRAFJI wyucza li- 
stownie wszystkich Insty- 
tut Stenograficzny, Warsza- 
wa, Kopernika 8. 2866 


EZPRZYKŁADNIE łatwo 
wyuczę listownie nuti, 
fortepianowych. Rezultat 1- 


| | zależni zapłatę 20 zł Chrza-|f8l 


nowski Zimorowicza 6. 2940 


Kupno I sprzedaż. 


EBLE antyczne używane 
444 i nowe różnych pokoi 
jakoteż jedynczo poleca 
Zieliński Kołłątaja 5. stolar= 
nia. 2859 


ORTEPIAN najnowszej 
konstrukcji — sprzedam 
Kopernika 26. parter oficy- 
ny! Skieniarski 2937. 


ORTEPIANY, PIANINA, 
pierwszorzędnych fabryk, 
sprzedaje pod gwarancją, ku- 
puje gotówką: Hanak, Pań- 
ska 21 I p. Telefoa 35- Kw 


PIECE! 
PIECE! 
PIECE! 
PIECE! 
PIECE! 
PIECE! 
PIECE! 


F. RENTSCHNER 
Legjonów 37.3 


DZDBLNA OWŁOSIONE 


na rękach i nogach jak 

również 2906 

wąsy u pań 
można usunąć natychmiast 
i bez bólu dzięki użyciu 
Eumenolu i pasty 
Eumenoi 

Gwarant. nieszkodł. Koszt 
kuracji zł 9. Dr. Hugo 
{ Caro Sp. z 0.0. Gdańsk. 


neri 0) 


Posady | prace. 


05954 znająca się bardzo 
dobrze na szyciu sukien 
i bielizny, szuka zajęcia, mo- 
że także zająć się trochę 
gospodarstwem. Zgłoszenia 
do admin. „Kurjera Lw.* 


2916 kie: herby, 


JP ERWSZORZĘDNA steno- 
typistka pisząca biegle 
na maszynie — z wszech- 
stronną rutyną biurową po- 
szukuje posady. Listy do 
Administracji pod „ z tT 

22 


„iFa „Polki Towar" 


środa. 6 października 1926. 


Na ziecenie telefoniczne nr» 4S3 pilak AZ Aeg do GOA 


anie. | pobrze prezentujący 
wymowny akwlzytor znaj- 
dzię intratne zajęcie przez 
akwizycję. Dobra okazja dla 
zredukowanych inteligen- 
tnych urzędników. — Zgło- 
szenia osobiste od 5—6 w 
Admin. Kujera lwowskiego. 

10100— 1. 


IWrraime pokój z wejściem 
z klatki schodowej ume- 
blowany lub nie za dobrym 


czynszem od 15. X. Łask.|** 


zgłoszenia pod „Kawaler“ 
do Adm. Kurj. lwowsk. 
10104—5 


l ej meblowanego pokoju wraz 
z część. utrzymaniem po- 
szukOłE. akademiczka. Zgła- 
szenia pod „Akademiczka* 
Admin. Kurj. Iw. 10106—7 


Dla P. P. 


Lewvv óvv 


Boimów, 1. 


Zgłoszenia pod „Młodzi* 


TINY LTYN 


2433 


Tyo wynajęcia pokój kawa- 

lerski z osobnem wejściem 
dla kawalera. Adresw Admin. 
Kurj. lwowsk. 10105—6, 


poszukuję pokoju w pobli- 
żu Techniki z komfortem 
łazienką z utrzymaniem lub 
bez. Zgłoszenia pod „Tech- 
nik“ do Kurj. Ilw. 10103—4. 


- 4 adny, umeblowany pokój 


wejście z przedpokoju do 
wynajęcia. Adres poda Adm. 
Kurj. Lw. 10102—3. 


AĄ ode małżeństwo poszt- 

kuje 2 pokoi z kuchnią, 
Okolica i czynsz obojętne. 
do 
Adm. Kurj. iw. 10107—8. 


pokoju. z  niekrępującem 
wejściem poszukuje aka- 
demik. Zgłoszenia pod I. K. 

do Adm. Kurjera Lw. 
19108- 9. 


oficerów 


w olbrzymim wybarze materjaiy ma 


ubrania mundurowe 


i płaszcze w naj- 


lepszych gatunkach poleca 
90 lat istniejący skład sukna 


„JAN WALLACH i SYN 


Lwów, Rynek Nr. 33. 


2615 


Ż boże 


i wszelkie produkta rolne kupujei sprzedaje 
na własny i cudzy rachunek 


Sk 
zo. 


a 
o. 


Lwów, Boneraika 4 


2177 


telef. 8-96, 48-31. adr. telegr. aikoi. 


NOWOŚĆ! 


„Echo“ Lwów 


ART. ZAKŁAD RY 


Gramofony kieszonkowa po 80 zł. 
walizkowe od 100 zł. oraz wielki wybór gramo- 
fonów tubowych, beztubowych i elektr. 


Przerabia Pathefony na gramofony, 


kolanko gramofonowe z membraną tylko 15 zł. 
na składzie stale najnowsze szlagiery. 


w w spłatach. 


Sykstuska 24. 


2950 


Dw ERZE PRASY ATE 


TOWNICZY I WY- 


TWÓRNIA PIECZĘCI KAUCZUKOWYCH 
Gustawy Mlicińskiej 


d Bat 


orago 22/1 


monogramy w złocie i srebrze, odznaki 
P. T. Towarzystw po bardzo przystępnej cenie: 
Agenturom wysoką prowizję. 


2590 


KATAR 


KISZEK i ŻOŁADKA 
oraz uporczywe rozwolnienia leczy 


„MUTABOR* Magistra Rawskieg0 


Nauka I wychowania. : 
"4: e SAATA- NENNT ĄpPsotwent Akademii kandi, 2825 
DOSZUKUJĘ lekcji z niż- ze znajomością stenogra- 


Kupno zza Sprzedaż = Zamiana szych klas gimnajałnych. | fji i pisania na maszynie po- 


jęcia: Zgłoszenia Admin. Ku- 


Do nabycia w aptekach i składach aptecznych: 


KE t Pod gwarancją przygotowu- | szukuje jakiegokolwiek za- 
Moho“ * geja pianów piani U do Adm. pod|rjeralw. pod „Absolwent 10. 
y 3 


ię do egzaminu wstępnego. 
ul. Zimarowicza l0., telef. 35.54. 2935; „akademik*. 0101—2. 
Gen 0 łoszeń „ Za wiersz milimetrowy zwyczajny za tekstom miejscowe 12 gr. zamiejscowe 15 gr. zagraniczne 18 gr. Nadesłane i nekrolagja miejscowe 
y Q a zamiejscowe 40 gr. zagraniczne 45 pgr. Po kronice, komunikaty, paski i insaraty na stronicaci tekstowych miejscowe 36 gr. zamiejscowe 
zagraniczne 54 gr Kron ka, repertuar dzia! ekonomiczny mi ejszowe 40 gr. zamiejscowe 50 gr. zagraniczne 60 gr. Na pierwszej: stronia miejscowe 50 gr. zamiejscowe jcczm 
zagraniczne 75 gr. Drobna oyłoszania za słowo miejscowe 6 gr. zamiejscowe 8 gr. zagraniczae 9 gr. kupno i sprzedaż miejscowe 8 gr. zamiejscowe 10 gr. zagrać 
12 gr. matrymonialne, korespondencja prywatna miejscowe 12 gr. zamiejscowe 15 gr. zagraniczae 18 gr. poszukujących pracy za słowo 2 gr. W drobnych ogłoszeniach 


tlustym drukien pońworme. 
4. MAŁĄ EE PR |MEPĘ MMM RI PZ ZE m |||... | 
iwa WydawaicCze, Sp. z ogr. odp. Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz Stroińskię 
Z drukarni Polskiej we Lwowie, Chorążczyzna 17, Tel.29-19, 


"pa 


„f 
10€ 
wo 


t akladem Nowej Polskiej >u 
Oplata pocztowa uiszczona gotówką. 


